AWANSE W SŁUŻBIE PAŃSTWOWEJ 
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DZIENNIK DOLS 


WYCHODZI RANO 


Lwów, sobota 12 listopada 1938 r. 
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Żołnierze! 


Obeimuję nad Wami komendę 
w chwili, gdy serce w każdym Polas 
ku bije silniej i żywiej, gdy dzieci 
naszej ziemi ujrzały słońce swobos 
dy w całym jej blasku. Z Wami ras 
zem przeżywam wzruszenie tej go” 
dziny dziejowej, z Wami razem ślu: 
buje życie i krew swoją poświęcić 
na rzecz dobra Ojczyzny i szczęścia 
Iqej obywateli. 

Żotnierze! W ciągu wojny świa: 
towej w różnych miejscach i warun* 
kach tworzyły się próby formacyj 
wojskowych polskich. Przy kalect: 
wie — zdawało się — nieuleczalnym 
naszego Narodu próby nawet, gdy” 
były szczytne i bohaterskie, były 
z konieczności karle i jednostronne. 
Pozostałością tych stosunków jest 
niejednoliłość szkodliwa wojsku. | 
Lidze na to, że każdy z Was potrafi ` 
siebie przezwyciężyć i zdobędzie się |: 
na wysilek dla usuniecia różnic i 
tarć, klik i-zaścianków w wojsku, 
dla szybkiego wytworzenia poczy- 
cia koleżeństwa i ułatwienia pracy. 

Żolnierze! Cały Nasz Naród staje 
teraz przed zagadnieniami, które 


rozwiązać bedzie mógł tylko przy 
nadzwyczajnym wysiłku i napręże- 
niu swej siły i woli. W swoim za- 
kresie zagadnienia te stają i przed na: 
mi. Rozwiązać je będzie nam tym 
trudniej, że twarda nasza slużba na: 
klada nieraz ciężaru więcej na uczu” 
cia i serce żołnierza. Zarówno w naje 
radośr ch jak najcieższych chwi 
lach żołnierz musi być opanowanym 
i zrównoważonym, zdolnym do wy- 
kanania swego zadania w porządku 
i dokładnie. Wykroczenia pod tym 
wzgledem sa tym łatwiejsze, gdy 
wszystko dokoła w tej podniecają: 
cej chwili nie ma tych dodatkowych 
ciężarów, jakie zawsze na sobie nier 
sie żołnierz. 

Chciałbym, abym pod tym wzglę» 
dem nie potrzebował robić Wam 
wyrzutów i abym mógł, zdając spra» 
wę ze swych czynności przed naros 
dem, powiedzieć sumiennie o sobie 
i o Was, że byliśmy nie tylkó pierw” 
szmymi, ale i dobrymi _ żołnierzami 
zmartwychwstałej Polski. 
Warszawa, dn. 12-go listopoda 1918 

JÓZEF PIŁSUDSKI 

(ly Rozkaz do Wojska Polskiego) 
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Łączymy się w żałobie z krajem, — jedynym, który przedwstawił się rozbiorom Polski... 


ZMARŁ KEMAL ATATURK 


TWÓRCA WIELKIEJ WSPOŁCZESNEJ TURCJI 


Stambuł, 11. 11. (PAT) PREZY: 
DENI REPUBLIKI TURECKIEJ 
ATATURK ZMARŁ WCZORAJ O 
GODZ. 9 MIN, 5. 

Prezydent Ataturk, zmarły w 60 roz 
ku życia, odgrywał dominującą rolę 
w najbardziej obfitującym w zmiany 
niespokojnym okresie historii Turcji. 
W ciągu jego życia Turcją przeżywała 
rewolucję 1908 r, wojnę z Włochami 
w r. 1911, dwie wojny bałkańskie, woj 
nę światową i wreszcie wojnę z Grecją, 
która zakończyła się zwycięstwem Tur 
cji, dzięki geniuszowi wojskowemu i 
patriotyzmow; Mustafy Kemala Pa: 
szy, 

Za życia Kemal Pasza stał się legen< 
darną postacią, Kemal — znaczy do- 
skonałość, Ghazi — zwycięski, Atas 
turk — ojciec ojczyzny, Przydomek 
Kemala otrzymał, będąc dzieckiem, 
kiedy jako młody chłopiec, syn ubos 
giego celnika w Salonikach, zbiegł z 
domu, by wstąpić do szkoły wojsko: 
wej. 

W r. 1904 zostaje porucznikiem, ale 
tego samego dnia aresztują go i wywo: 
żą na wygnanie do Damaszku, gdzie 
pomimo nadzoru policji zakłada tajne 
stowarzyszenie p, n. Vatan (ojczyzna). 
Z Damaszku przeniesiono go do Jaffy, 
skąd ucieka do Salonik, ciągie pracu: 
jąc w tajnych rewolucyjnych organiza- 
cjach, 

W r. 1907 powraca do Salonik 
przystępuje do działalności rewolucy, 
nej, W 1911 r. pizedostaje się do Ti 
politanii, gdzie bierze udział w wojnie 
przeciwko Włochom, osiągając rangę 
majora. W lipcu 1913 r. w czasie druz 
giej wojny bałkańskiej zostaje szefem 
'sztabu nowo zorganizowane armii na 
półwyspie Galipolis. 

Jego wielka rola odnowicieją Turcji 
rozpoczyna się po podpisaniu rozejmu. 

Wylądowanie wojsk greckich w 
Smyrnie w maju 1919 r, wywołało sile 
ną reakcję w całej Turcji,  Kemalowi 
Paszy powierzono wykonanie posta: 
nowień rozejmu oraz czuwanie nad 
rozbrojeniem į demobilizacją armii tu: 
reckiej w północno-wschodniej Ana- 
tolii, Objąwszy swe stanowisko w cha: 
rakterze biernego wykonawcy władz 
centralnych, które całkowicie skapitu: 
lowały, potrafił wkrótce stworzyć z od 
działów armii ośrodek oporu į odro: 
dzenia Turcji. Rząd sułtana spostrzegł 
się zbyt późno, iż popełnił błąd, i na: 
próżno usilował ściągnąć Kemala Pa: 
szę do Konstantynopola. Zgłosił on 
swą rezygnację i udał się do Erzerum, 
gdzie zwołał w lipcu kongres, który 
przyjał całkowicie program Kemala 
Paszy, zalecający do ostateczności wal: 
kę o byt narodowy. Kemal Paszą zo- 
staje przewodniczącym komitetu, wy: 
lonionego przez kongres, który ode 
grywał rolę nowego rządu narodowe: 
go. 


Rząd konstantynopolitański wyjął 
Kemala Paszę spod prawa, Wkrótce 
stanął on na czele potężnego ruchu, a 
zwolennicy jego zyskali nazwę „kemas 
listów", W kwietniu r. 1920 został prze 
wodniczącym zgromadzenia narodo< 
wego, 

Mustafa Kemal Pasza, dzięki swym 
wielkim zdolnościom wojskowym, 


zręczni politycznej i krasomówstwu 
stał się nieoficjalnym dyktatorem Tire 
cji. 

W r. 1921 Mustafa Pasza został mia- 
nowany wodzem naczelnym armij tu- 
reckiej nieograniczonymi pełnomoc= 
nictwami. Kampania przeciwko woj: 
skom greckim, które posunęły się da: 
leko w głąb kraju, zakończyła się zwy» 


Generał Ismet Ineunu 
następcą Kemala Ataturka 


Ankara, 11. 11, (PAT.) Zgodnie z 
Konstytucją turecką, przewodniczący 
zgromadzenia narodowego Abdul Ha: 
lik Renda, automatycznie pełni tymcza 
sowo obowiązki prezydenta do chwili 
wyboru nowego szefa państwa, Zgro< 
madzenie narodowe zostało niezwłocze 
nie zwołane i już jutro należy oczeki< 


wać wyboru nowego szefa państwa ft 
reckiego, 

Jako następca Kemala Ataturka jest 
wymieniany generał Ismet Ineunu, by: 
ły premier, który nie brał udziały w 
życiu publicznym od chwili ustąpienia 
ze stanowiska premiera we wrześniu 
roku ubiegłego. 


Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
na Slasku Zaclzańskim 


Cieszyn, 11, 11. (PAT.) Wczoraj lud 
Śląska Zaolzanskiego witał Prezydenta 
R.P, Ign. Mościckiego, który przybył 
na teren prastarej Ziemi Piastowskiej, 
by dzień 11 listopada spędzić wśród 
tych, co przez długie lata gnębieni i 
uciskani wytrwali na posterunkach i 
doczekali powrotu do Macierzy. 

Mieszkańcy Cieszyna już we wcze: 
snych godzinach popoludniowych wy 
legli na udekorowane ulice miasta, zaj: 
mując miejsca wzdłuż trasy, którą prze 
jeżdżać miał orszak Pana Prezydentą 
Rzeczypospolitej, Nastrój w mieście 
podniosły i radosny. 

Na peronie ustawiła się kompania 
honorowa miejscowego pułku strzel- 
ców podhalańskich ze sztandarem į ore 


| 


kiestrą. Na prawym skrzydle wyżsi 
wojskowi z gen. Abrahamem na czele. 

O godzinie 15.45 pociąg Specjalny, 
wiozący Pana Prezydenta R. P. przy: 
bywa na dworzec wschodni w. Cieszy: 
nie, Do wagonu podchodzą wojew. 
Grażyński, gen. Bortnowski i ks. bi- 
skup Adamski. Wysiadającego z wago= 
nu Pana Prezydenta w towarzystwie 


malżonki i ministrów oraz świty wita ` 


wojew. Grażyński, 

Pani Prezydentowej wręczono wiąs 
zankę kwiatów. 

Szczególnie entuzjastycznymi okrzy= 
kami witała Pana Prezydenta młodzież 
szkół cieszyńskich, która w zwartych 
szpalerach stanęła wzdłuż trasy. 


i Słabe wiatry południowe. 


cięską bitwą pod Sakaria, Po zwycię: 
stwie tym otrzymał rangę marszałka ı 
przydomek Ghazi (zwycięzca). 
Obalono kalifat į sułtana, proklamo: 
wano republikę, a pierwszym jej pre- 
zydentem zostal Mustafa Kemal Pa- 
sza; rozpoczynając nieubłaganą walkę 
z wszystkim, co — zdaniem jego — po 
wstrzymywało rozwój kraju. Działal: 
ność jego była niesłychanie rozległa. 
Turcja zawdzięcza mu nie tylko wpi 
wadzenie nowego kodeksu, wzorowa: 
nego na kodeksie szwajcarskim, ale 
również reformę strojów, wprowadze: 
nie alfabetu łacińskiego, ożyw'enie 
cia gospodarczego, rozwój przemysiu 
it. d, Kemal Pasza w początkach swo: 
jego życia ulegał wpływom rewolucyj: 
no:radykalnych tendencyj. Kiedy zo: 
stał dyktatorem Turcji, przez jakiś 
czas próbował kształtować życie Tur- 
cji, opierając się na wzorach zachod: 
nich. W/krótce jednak spostrzegł się, 
iż wprowadzenie w Turcji ustroju, 


wzorowanego na państwach zachod» 
nich jest rzeczą niemożliwą, Kemal Pa- 
sza musi walczyć z opozycją zarówno 
prawicową jak i lewicowa. 

W r. 1927 Kemal Pasza został po- 
nownie wybrany prezydentem, 

W 1934 


zgodnie z ustawą, obowią* 
stkich obywateli tureckich 
sobie nazwisk rodowych, 
prezydent Kemal Pasza przyjął nazwi: 
sko Kemala Ataturka, 

VAREN TNT ZZO E O 


Pearl Buck 
laureatką nagrody Nobla 
Sztokholm, 11. 11. (PAT) Nagro* 

da literatury Nobla została przyzna- 
na p. Pearl Buck, znanej autorce 
ainerykańskiej, której głośna po: 
wieść była przerobiona na film. 
DIET. On POZA ONDERE TZT oN 
Ranek mglisty į miejscami chmurny.. 
W ciągu dnia pogoda słoneczna i cie: 
pla o umiarkowanym zachmurzeniu. 


EE DEER ZOZ CEZ S T RECON 
Awanse w służbie państwowej 


35.000 osób zaawansuje w pierwszym kwartale 1939 r. 


Warszawa, 11. 11. (PAT.) Prezes Ra- 
dy Ministrów zarządził przystąpienie 
do prac przygotowawczych nad przes 
prowadzeniem awansów funkcjonariu= 
szów państwowych, które mają być do 
konane w pierwszym kwartale 1939 roz 
ku. 

Awanse obejmą urzędników i niże 
szych funkcjonariuszów, sędziów i pro 
kuratorów, oficerów i szeregowych po 
licji państwowej, straży granicznej i 
funkcjonariuszów straży więziennej, o: 


bd znaczemi 


krzyżem Polonia Restilukau 


Warszawa, 11. 11. (Tel, wł. — L r). | 
Krzyżem komandorskim Polonia Ree 
stituta zostali odznaczeni z okazji 20- 


lecia Niepodległości m. prof. dr 
Juliusz Kleiner, ks, dr Szczepan Szydel 
ski, Kornel Makuszyński, Bogusław 


Miedziński, Jarosław Waleczko, redak 
tor „Dziennika Polskiego“ w Cieszy: 
nie zachodnim, dr Leon Wolf z Frysze 
tatu, dr Mieczysław Kapiicki, prezy 
dent miasta Krakowa, wojewoda kras 
kowski dr Józef Tymiński, dyrektor 
departamentu M, S, W. Józef Żybore 
ski, prof, dr Nitsch, prof. dr Tadeusz 
Ostrowski, prof. dr | Fisc 


prof, dr Włodzimierz Koskowski, ks. 
dr Tomaka, biskup sufragan przemy: 
ski, Stanisław Dębicki, prezes s. a. we 
Lwowie, Antoni- Stanisław Gerstman 
wiceprezes s. a, we Lwowie. 

Krzyżem oficerskim Polonia Restitu< 
ta odznaczeni zostali m. in.: Ostap 
Ortwin, prezydent miasta Lwowa dr 
Stanisław Ostrowski, Witold Żybore 
ski z Wiśniowczyka wojew. tarnopol- 
skie, dr Bronisław Wojciechowski ze 
Lwowa, dr Walerian Zaklika. 

Krzyżem kawalerskim Polonia Re- 
stituta odznaczony został m. in. Stanie 
„sław, Giera 


| 
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i 
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raz pracowników przedsiębiorstw pań: 
stwowych, 

Przy awansowaniu mają być brane 
pod uwagę lata służby, kwalifikacje 
służbowe, przydatność na zajmowanym 
stanowisku, oraz wydajność pracy dla 
państwa. 

W pierwszym rzędzie będzie rozpa= 
trywana możliwość awansowania tych 
funkcjonariuszów, którzy pozostają 
bez awansu przez dłuższy okres czasu, 

Poza tym w znacznie szerszej mierze 
mają być uwzględnieni funkcjonariusze 
niższych grup uposażenia, aniżeli funk= 
cjonariusze, pobierający wyższe uposa: 
żenie. 5 

Zarządzenie Prezesa Rady Ministrów 
umożliwi awansowanie ponad 35,000 


osób, nie licząc nauczycieli, których zm 
rządzenie to nie dotyczy, nauczyciele 
bowiem, zgodnie z obowiązującymi 
przepisami, awansują automatycznie, 


Jeżeli się ponadto uwzględni, że z 


‘polecenia Pana Prezesa Rady Minis- 


trów, w ciągu bieżącego roku, w Samej 
tylko administracji rządowej, około 
5000 pracowników kontraktowych zo: 
stała zamianowanych funkcjonariusza: 
mi publicznymi, przez co ich uposaże: 
nie zostało zwiększone o sumę porą: 
caną do tego czasu na świadczenią (u 
bezpieczenia), stwierdzić należy, że po: 
prawa warunków bytu obejmie ponad 
40.000 pracowników maństwowych, nit 
licząc nauczycieli. 


Warszawa, 11. 11. (Tel. wł. — 1, r.) 
Stolica w przeddzień 20<lecia niepod= 
ległości przybrała odświętne szaty. Fo: 
wszęchnie zwraca uwagę piękna i efek- 
towna dekoracja placów i gmachów pu 
blicznych, która przedstawia się impos 
nująco, Dekoracje zwolna zaczynają 
upodobniać się do dekoracyj stolic za- 
chodnich, Zwracają uwagę wysoce este 
tyczne dekoracje wystaw sklepowych. 


Ulicami przeciągają grupy Zaolzań: 
czyków, przybyłych do Warszawy: 
Stroje ludowe i mundury organizacy:* 
ne zwracają uwagę ludności warszaw* 
skiej, która serdecznie wita przyb;* 
łych do stolicy gości zza Olzy. 4 

Przy pięknej pogodzie ruch na uliz 
cach wzmożony. Odbywa sie szeres 
oficjalnych uroczystości przy bardzo 
tłumnym udziale publiczności, 
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(i) Mija dwadzieścia lat, gdy na 
polach bitewnych,  zbroczonych 
krwią i pooranych granatami, trąbki 
zagrały sygnał zaprzestania walki. 

Dzień, w którym nastąpiło zawie: 
szenie broni był dla państw innych 
dniem pokoju, dla nas tylko dniem 
wolności. W chwili gdy państwa za* 
chodnio:europejskie przystąpiły do 
usuwania śladów wojny, do normal- 
nej pokojowej pracy, — Polska mu: 
siala na nowo dobyć skrwawionej 
szabli, by w dwuletnich bojach wy< 
rębywać sobie swoje wschodnie gra: 
nice. 

Czcimy dzień 15 sierpnia 1920 
toku, jako dzień triumfu į zwy 
cięstwa — ale zawsze dniem wolno- 
ści pozostanie dla nas 11 listopada. 
Polska długo czekała na dzień wol- 
ności. Szła do wolności poprzez wie 
kową niewolę, przez kazamaty care 
skich wiezień, przez konspiracyjną 
pracę niepodległościową. I chociaż 
w walce bezowocnej ginęły jedne 
pokolenia, to szły po nich następne 
z głęboką wiarą, że cud sie ziścić 
musi. 

Z tą samą wiarą szedł do Polski 
niepodległej spadkobierca powstań: 
czych tradycji — Tózef Piłsudski. 
Listopadowy dzień wolności, który 
dziś święcimy, zbiega się .z datą Je- 
go wyjścia na wolność z magdebur= 
skiego więzienia. Na tym tle Pil- 
sudski nabiera znamion symbolu. 
W dniu, kiedy młodzież polska 
zdarła z munduru swego oznaki ob- 
cej władzy, w dniu, kiedy naród 
poczuł, że opadają z niego -zakute 
kajdany i że jest wolny, — w dniu 


tym wyszedł na wolność Piłsudski. |. 


A chociaż wolność trzeba było krwa 
wo opłacić, chociaż zmagania z nas 
jeźdźcą trwały jeszcze dwa lata, to 
jednak nic nie mogło zamacić rados: 
nego uczucja, że mamy Wodza, 


że bijemy się za własną wolność, że | 


walczymy o własne granice, o wła: 
sne państwo, o Polskę. 

Gdy walki ucichły i można było 
wreszcie zasieki z druku ustawić już 


nie na przedpolu przed okopami, 


lecz na granicy, rozpoczęły się lata | 


ciężkiej pracy. Trzeba było zatrzeć 
ślady wojny, odbudować spalone 
wioski i miasta, obsiać poryte rowa” 
mi strzeleckimi zagony, uporządko+ 
wać administrację i życie gospo- 
darcze, 

Szło to powoli. Trzeba pamiętać 
bowiem, że Polska była tak wynisz: 
czona wojną, jak żaden inny kraj, 


NA POLOWANIE 


boke i 
NIEPRZEMAKALNE 


-keszezkõw-- 


Lwów, Kopernika 2, telef. 258-88 
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MOŻEMY BYĆ DUMNI 


że na ziemiach naszych przebiegały 
fronty wojsk obcych od roku 1914 
począwszy aż do końca wojny świa* 


"towej. W dodatku, skutkiem wojny 


naszej z bolszewikami, państwa za: 
chodnie wyprzedziły nas w powo* 
jennym rozwoju. 

Rola nasza w życiu międzynaro: 
dowym początkowo była bardzo 
szczupła. Weszliśmy już w gotowy 
i uruchomiony system  wersalsko- 
genewski, weszliśmy — można po: 
wiedzieć — kuchennymi drzwiami, bo 
na froncie rozpanoszyły się mocarst= 
wa i niesmocarstwa, obwarowane 
wałami papierowych traktatów, wo- 
bec których byliśmy początkowo 
bezsilni. Krepowały nas te, narzuco: 
ne nam, traktaty. Zatruwały nam ży 
cie przeróżne międzynarodowe in- 
terwencje, wrażliwe niesłychanie na 
losy wrogich nam mniejszości a głu: 
che zupełnie na nasze skargi. Byl to 
okres przykry. 

Okazało sie wtenczas najwyra: 
Źniej, że pozycja państwa na terenie 
międzynarodowym zależy ściśle od 
Sytuacji wewnętrznej. Gdy Polska 
okrzepła a żelazna reka Piłsudskie- 
go położyła kres wewnetrznej anar: 
chii, wzrosły nasze walory i na te« 
renie zagranicznym. Jasna, zdecydo* 
wana linia polskiej polityki zagra: 
nicznej zdobywać poczeła sobie po: 
wszechne uznanie. Umiar polskich 
żądań szedł równoległe z ich słusz- 
nością i bvł poparty zdecydowaną, 
iednolita postawa narodu. 

Dziś, po latach dwudziestu, kiedy 


rzucimy okiem na przebytą już dro: 


ge i sporządzimy bilans naszej pra: | 


cy, to ogarnia nas uczucie zasłużo= 
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| Prezydenta'uczonego a na piaskach 
Kolbuszowej i w puszczy sando* 


mierskiej w zawrotnym tempie po- 


g 
3 


nej dumy. W ciagu dwudziestu lat 
! cdbudowaliśmy zniszczenia wojen* 
| ne, pomnożyliśmy majątek narodo= 
cie 


wy, zyskaliśmy w mocną 
pozycje i uznanie. Dziś, — na miej- 
scu ubogiej wioski rybackiej wyrósł 
| nowoczesny i najlepszy port na Bał- 


tyku, na małopolskiej równinie rozz 
siadły sie potężne zakłady chemicz= 
| ne, pod czujnym okiem 


pracujace 


CIĄGNIK FORDSON 


TO IDEALNY POMOCNIK PRZY PRZEWO- 
ZACH CIĘŻKICH I PRACY PRZETOKOWEJ. y 


Prosta i celowa konstrukcja, moc, łatwość 


Aulorrrawanis4. 
Brzedawcy wa Lwo- 
wie: BEKĄTE Sp. 
2 ogr. odp. ul. Zy- 
bliklewiezo 13 


kierowania, tanie koszty eksploatacji oraz 
wielostronność zasłosowania w przemyśle 
i w rolnictwie—oto powody dla których rzut- 
ki przemysłowiec i postępowy rolnik coraz 


więcej korzysła z usług ciągnika Fordson. 


Szczegółami służy najbliższy 
autoryzowany odprzedawcą. 


Fordson 
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wstaje Centralny Okręg Przemysło« 
wy. 

Pozycja nasza wzrosła, 
nie musimy wchodzić bocznymi 
drzwiami do instytucji genewskiej. 
Stoja dla nas szeroko otwarte drzwi 
frontowe, zapraszają nas ci, którzy 
do niedawna uważali się za powoła: 
nych do sprawowania kurateli nad 
Załamała się misterna kon: 
strukcja wersalsko-genewska a pod 
gruzami znaleźli sie jej twórcy. Dla 
Polski upadek ten nie był żadnym 
wstrząsem. Oparta na własnej siłe, 
na unovmowanych stosunkach z sąs 


Dziś już 


nami. 


siadami Polska jest przygotowana 
na to, by z każdej sytuacji wyjść 
zwycięsko. 


Marszałek Śmigły-Rydz 
honorowym dr nauk techniczn. 

Warszawa, 11. 11. (PAT) 15 b, m. 
w ramach inauguracji roku akademie: 
kiego na Politechnice warszawskiej od 
będzie się uroczystość nadania godno: 
ści doktora honorowego nauk tech: 
nicznych Marszałkowi Śmigłemu-Ryr 
dzow 


Zmiany w Min. Op. Społ. 
hon. doktorem nauk techniczn. 

Warszawa, 11. 11. (Tel. wł —l. r.) 
Dyrektor departamentu opieki spor 
lecznej w Ministerstwie Opieki Spo 
lecznej Bolesław Nakoniecznikoff* 
Klukowski przechodzi po 20 bm. na 
stanowisko dyrektora departamentu 
ubezpieczeń społecznych w tym mi- 
nisterstwie. Jednocześnie dotychcza« 
sowy szef biura prasowego w Pre: 
zydium Rady Ministrów Kazimierz 
Okulicz, obejmuje funkcje dyrekto+ 
ra departamentu opieki społecznej. 


Ministrowie 
kandydują do Senatu 

Warszawa, 11. 11. (Tel. wł. —l. r.) 
Jak się dowiadujemy, jednym z kane 
dydatów do senatu z Warszawy ma 
być min. Grabowski, Równocześnie 
ma być wystawiona kandydatura b. 
ministra skarbu _ Matuszewskiego. 
Wypada stwierdzić, że 
w Warszawie pogłoska, jakoby min. 
Grabowski nie posiadał jeszcze bier 
nego prawa wyborczego do senatu, 
jest nieprawdzi iwa, gdyż min. Gra- 
bowski urodzony jest 19 marca 1898 

Xu a wiec przekroczył lat 40, 
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Energiczna kampania przeciw przestępczym 
eiementom cudzoziemskim we Francji 


Głosy prasy francuskiej po zamachu na von Ratha 


Paryż, 10. 11. (PAT) Kampania w 
sprawie cudzoziemców, która. przybra: 
Ja na sile na skutek zamachu w amba- 
Sadzie niemieckiej, trwa w prasie paz 
ryskiej w dalszym ciągu. Dzienniki 
domagają ener lego Oczyszczeż 
nia terytoriów Francji, a w szczegól- 


nóści okręgu paryskiego, z niepożąda- 
nych a często przestępczych element 


tów  cudzoziemskich, wprowadzenia 
skutecznej kontroli nad cudzoziemca 


mi, opracowania specjalnego statutu 
obcokrajowców, ograniczenia dla cu: 


dzoziemców w zakresie wykonywania 
handlu i przemysłu, a przede wsz 
kim kontroli i ograniczeń przy wji 
dzie do Francji. 

Tygodnik „Gringoire“ oskarża wlas 
dze bezpieczeństwa iż nawet po zamaz 
chu Rosjanina Gorgułowa na prezy- 
denta Doumergue'a, jak również Jugo< 
słowianina Kelemena na króla jugor 
słowiańskiego Aleksandra i ministra 
Barthou, wreszcie po zbrodniach Weiz 
demanna, nie przeprowadziły ocżysz» 
czenia Francji z elementów cudzoziem. 
skich, zagrażajacych bezpieczeństwu 
publiznemu. 

„Iemps”* wskazuje, że opinią puz 
bliczna we Francji nie chce już slys 
o uchodźcach politycznych, którzy mu 
szą stawać się w konsekwencji ciężae 
rem dla instytucyj opieki społecznej, 
albó klijentami sądów. 

„La Republique“ domaga się klasy- 
fikowania' obcokrajowców na dwie 
kategorie: wpuszczać do Francji ele: 
menty rolnicze i rzemieślnicze, które 
idą do pracy na prowincję francuską i 


po cenach mocno zniżonych. 


Akcja władz szwajcarskich 
przeciw propagandzie zagranicznej 


Bern, 10. 11. (PAT.) Odbyło się tu w 
tych dniach konferencja dyrektorów 
policji granicznych kantonów szwaj: 

« carskich z przedstawicielami władz cen 
tralnych, w szczególności prezydentem 
konfederacji i prokuratorem państwo= 
wym. 

Na konferencji 
sprawa obrony przeciw propagandzie 
obcej, która w ostatnich czasach silnie 
się objawiła, zwłaszcza w dziedzinie 
prasowej. Władze centralne zajmą się 
opracowaniem projektu, mającego na 
celu zastosowanie odpowiednich środ- 
ków zaradczych. 


WYTWORNA 
PANI 
i PAN 


O 
<= 


wełn Pa 


jedwabie 
płólna 
© 


HURTOWNI 
TEŃSTYLNEJ 


RYNEK 50 


fim BRACIA ROTH i Ska 


komunikuje: Z powodu przeniesienia magazynu z dniem 
1 stycznia 1939 na LEGIONÓW 3, wyprzedajemy nasze zapasy 


| 


| nym. Pogotowie przewiozło despe- 


DZITNI=T TOPSTT" 


na rolę, natomi. 
typowi miegzc; 
stom, któ 
.pować w Par 
nik — którzy umieli wrócić do up: 
wy roli w Palestynie, jeżeli chcą być 
we Francji przyjęci į odegrać w niej 
rolę dodatnią, ch spróbują iść rów 


st odmawiać wjazdu 
ńskiemu, intelcktuali 
starają się pozostać į grus 
Ż pisze dzie! 


Prasa niemiecka zapowiada 
represje wobec Zydów 


Berlin, 10. 11. (PAT) Wiadomości 
© zamachu paryskim oraz o przebiegu 
śledztwa utrzymują się nadal na czo: 
łowych miejscach dzienników niemiec 
kich. Cała prasą przeciwstawia się w 
obszernych wywodach poglądom sze- 
rzonym w niektórych odlam?ch prasy 
zagranicznej, podkreślającym okolicz= | 
ności łagodzące, w jakich został dokos 
nany zamach. 


Ponieważ świat żydowski identyfi= 
kuje sie — jak pisze „Voelkischer Be- 
obachter* — ze zbrodniarzem. przeto 
niech nikt nie ma do nas pretensji, jes 
żeli naród niemiecki będzie identyfi= 
kował również Żydów przebywają: 
cych w Niemczech bez względu na ro- 
dzaj paszportu, jaki posiadają, z Gryn* 
szpanem, Strzały, które padły w Pary: 
żu — stwierdza na zakończenie „Voel- 
kischer Beobachter“ zostaną poż 
mszczone, Niech Żydzi będą tego 
pewni, 


— Magazyn futer — 
Lwów, pi. Mariacki 8 


Pros'my korzystać z okazji 
3848 


Z drugiej strony odbył się W Bernie 
zjazd Szw. Związku Dziennikarzy, na 
którym postanowiono przeciwdziałać 
przeciw wnikaniu czynników obcych i 
cudzoziemców do prasy szwajcarskiej. 


nież we Francji na rolę, która potrze» 
buje rąk do pracy. 
Se NESA 
Monachium, 10. 11. (PAT) Kanclerz 
Flitler przesłał rodzicom zmarłego na 
skutek ran, odniesionych podczas zaz 
machu, radcy legacyjnego von Ratha, 
telegram kondolencyjny. 


Bez wyjątku cała prasa ponawia swe 
ataki na środowiska emigracyjne, dzia< 
łające we Francji. 


Zakończenie śledztwa 

w sprawie jaczejek KPZU 

Warszawa, 10. 11. (Tel. wł.—l, r.) 
Dowiadujemy się, że są na ukończe: 
niu dochodzenia władz sądowosśled 
czych w sprawie wywrotowych. ja- 
czejek KPZU na terenie powiatów 
Dubno, Kostopol i Równe w wojć: 
wództwie wołyńskim. Śledztwo obs 
jęło blisko 130 osób. 


Ponury bilans 
pożaru w Marsylii 
Paryż, 10. 11. (PAT.) Według ofice 
jalnych danych, liczba ofiar katastro. 
fy marsylskiej, które zginęły w płomie. 
niach lub zmarły w szpitalu, wynosi 
obecnie 73 osoby. Nie udało się stwier 
dzić tożsamości zwłok 48 ofiar kata: 
odnaleziono 


strofy. Dotychczas nie 
zwłok 21 ofiar katastrofy, które 
prawdopodobnie ciągle: jeszcze żnaje 


dują się pod gruzami i zgliszczami zni- 
szczonych przez pożar domów. 


Gwałtowny atak lewicy francuskiej 
na politykę zagraniczną Francji 


Paryż, 10. 11. (PAT) Lewica frans 
cuską podjęła ożywioną kampan'ę w 
Sprawie polityki zagranicznej. B, prc- 


mier Blum w artykule p. t. „Niedo 
puczczalne ustępstwa“ występuje na 
łamach „Polaire“ z kategorycznym 


protestem przeciw przyznawaniu gen. 
Franco praw strony wojującej, dopóki 
nie zostaną wycofane z Hiszpanii ab: 
solutnie wszyscy kombatanci cudzo 
iemscy. W sprawie tej partia socjali: 
styczna uchwaliła wysłać do prezyden: 
ta republiki specjalną delegację. 
Jednocześnie deputowany komuni: 
szerzenia 


styczny Pery, redaktor dyplomatyczny 
„Fumanite* wystąpił do prezesa kor 
misji spraw zagranicznych Izby depu: 
towanych z żądanim zwolania komisji 
przed wizytą paryską premierą Chams 
berlaina i lorda Halifaxa, Komuniści, 
którzy obawiają się, aby wyniki roze 
mów francusko: angielskich nie zagros 
zily istnieniu paktu francuskossowiece 
kiego, chcą przez ` zwołanie komisji 
skrępować -pod tym względem mir 
nistra Ronnet w rozmowach z angiel: 
skimi meżami stanu. 


Wybory w Polsce pelnym sukcesem OZN — 
stwierdza prasa niemiecka 


Berlin, 10. 11. (PAT) I 
tejsze informują dalej relacjach 
swych korespondentów Polski o 
przebiegu wyborów do sejmu į wynie 
kach oraz o obliczu nowej Izby, 
Ostdeutsche Morgenpost“ ocenia 
ybory jako wielkie zwycięstwo Obos 

Zjednoczenia Narodowego oraz 


onniki tu« | 


o 


zu 
klęskę stronnictw opozycyjnych į zae 


powiada; że pierwsze sesje nowego 
sejmu będą posiadały duże znaczenie 
dla życia politycznego kraiu 
„Koelnische Ztg.” wyraża pogląd, iż 
legenda o wielkich wpływach strone 
nictw opozycyjnych na opinie publicz- 


ną Kraju została rozwiana, gdyż za 
równo wysoka frekwencja wyborcza, 
jak i przekraczająca 3/4 większość rzą: 
dowa w sejmie świadczą o motnym po 
parciu, jakie rząd posiada w masach. 
ankfurter Ztg. omawiając w 
korespondencji oblicze nowe, 
mu, stwierdza, że Obóz Zjedno* 
czenia Narodowego przeszedł zwy” 
ciesko przez pierwszą próbe wbrew, 
wysiłkom trzech stronnictw opozycyj: 
nych. Sukcesy rządu — stwierdza 
dziennik — są w znacznym stopniu 
konsekwencją jego powodzenia na te 
renie międzynarodowym. 


paw pa! (KOŃ TEWEKÓE OTO WOW REG ACTA POZKÓA 


Hitler na obchodzie rocznicy 
wystąpienia narodowych socjalistów 


Monachium, 10. 11. (PAT) Jak 
corocznie odbył się tu wczoraj ob: 
chód rocznicy wystąpienia narodo- 
wych socjalistów, w dniu 9 listopa= 
da 1925 r. Na czele tradycyjnego po 
chodu szedł Juliusz Streicher, za nim 
'niesiono pamiątkowy krwawy sztane 
PPTI aar eneen 


Ostatnie wiadomośc z miasta 


(a) O godz. 6:tej wieczorem Pos 
gotowie Ratunkowe zawezwane z0- 
stało na ul. Białołęcką 1. 27 (b. Gro- 
chowskiej), gdzie w zamiarze samo» 
bójczym 27-letni robotnik Jan Co» 
pak usiłował otruć się kwasem sol- 


rata w stanie gro: do szpitala 
powszechnego. 

W związku”: włamaniem do biu- 
ra Miejskiego Urzedu dzielnicowe> 


go przy ul. Kuszewicza |. 1, gdzie 


ym 


| 
| 
| 


dar, za którym kroczył kanclerz Hie | 
tler, mając po prawej stronie mar* 
szałka Goeringa, a po lewej Ulricha 
Grafa. Dalej postępowali ministro- 
wie Rzeszy i bitniejsi przewódcy 
narodowo-socjalistyczni, a w tej licz 
bie Konrad Henlein. 


włamywacze po rozpruciu kasy za» 
brali 2.700 z|., dochodzenia policy: 
ne doprowadziły do ujęcia sprawe 
ców. Włamywaczom ułatwił wstęp 
do. biura tkwiący w drzwiach klucz. 


pozostawiony skutkiem roztargni 
cia przez jednego z funkcjonariuszy. 
Aresztowaną została złodziejka 


sklepowa Eleonora Słomiańa z Kos 
nik. Skradła ona w sklepie Mar- 


kusa Eifermanna (ul. Krakowska 
25) 8 sztuk pilotek. o 


W czasie pochodu śpiewano pik 

śniHorst-Wessela, 
0! "TO TĘ 

Paryż, 10. 11. (PAT) Przemówienie 
monachijskie kanclerza Hitłera zrobiło 
w Paryżu ogromne wrażenie, 

Popołudniowy „Journal des De 
bats" uważa, że sprawa zwrotu Niem 
com dawnych kolonij niemieckich, poź 
stawiona przez kanclerza została w sło 
wach, zawierających po prostu groźbę. 

„Iemps”, omawiając sprawę kolonii 
i mowę kanclerza, stara się dopatrzeć 
w niej jednak elementów pozytyw: 
nych i wnioskuje, że sprawa koloni 
może nie stanie się przeszkodą do ro% 
mów  francusko-niemieckich. Jakob 
wiek byłoby — pisze „Temps“ —.! 
opinia francuska będzie ze specjalm 
uwagą oczekiwać na to, jakie sugesti‘ 
kancjerz Hitler będzie chciał poczynić 
w nawiązaniu do swej ostatniej ro 
mowy z amabasadorem Poncetem. 


"w pałacu Chigi 
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„DZIENNIK POŁSKI" 


Pan Prezydent i Marszałek 


 Śmigły-Rydz_ 


przed frontem najm/odszych oficerów 


Warszawa, 10. 11. (PAT) Tradycyj: 
nym zwyczajem przybyli wczoraj po 
poludniu na Zamek królewski nowo 

ianowani podporucznicy, by złożyć 
Hold i przedstawić się Panu Prezyden= 
owi R.P. jako najwyższemu zwierzchź 
nikowi sił zbrojnych. 

Przed godz. 18 przybył na Zamek 
Pan Marszałek Smigły-Rydz, pluton 
honorowy kompanii zamkowej, usta: 
wiony na dziedzińcu bramy zegarowej, 
sprezentował broń. 

Pan Marszałek, powitany u wejścia 
głównego przez członków domu woj: 
skowego Pana Prezydenta R.P., udał 
się do gabinetu Pana Prezydenta R.P. 

Po chwili Pan Prezydent R.P, w toz 
warzystwie Pana Marszałka Śmiglego» 
Rydza w otoczeniu szefa gabinety woj 
skowego gen. Schally'ego, płk, Strze: 
leckiego, płk. Czerwińskiego, kapelana 
przybocznego Pana Prezydenta R.F. 
ks. Humpoli į adiutantów pszedł do 
sali „Ironowej”, Tu Pana Marszałka 
powitał minister spraw wojskowych 
gen, Kasprzycki, ly wiceminister spr. 
wojsk, gen. Głuchowski, dowóca O.K. 
gen. Trojanowski oraz ppłk. Czuruk. 

Pan Prezydent R.P. udał się kolejne 


do sali „Rycerskiej“, samblowej”, 
„Obiadów Czwartkowych* i „Sztane 
darowej", gdzie ustawili się w kilku 


szeregach nowo mianowani podporucz 
nicy. Szefowie departamentów odnos 
śnych broni względnie komendanct 
ół podchorążych, dowódcy kompas 


nii i prymusj 


ożyli Panu Prezyden* 

po czym Pan Prezy» 
stwie Pana Marszałka 
Śmigłego-Rydza obchodzii* szeregi, wi 
tając się z nowo mianowanymi pode 
porucznikami. 


Wychowankowie szkół podchorę: 
żych witali serdecznie Pana Prezyden* 
ta RP. ; Naczelnego Wodza Pana 
Marszalka Śmigłego+Rydza, wznosząc 
kie i entuzjastyczne 
ja”. 


Salon wykwintnego obuwia J AREMA 


obecnie LWÓW, KOPERNIKA 2. 


poleca obuwie męskle, damskie, wojskowe, ortopadyczne, z naj- 
lepszych materiałów Krajowych i zagranicznych, gotowe i do miary. 


Fasony najnowsze. 
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Ceny przystępne. 


Podziękowanie p. premiera 

zawa, 10. 11. (Tel. wł — |. r) 
rów gen, Slawojs 
t} wyborcom okrę: 
pośrednictwem 


miejscowej prasy następujące podzię 
kowanie: 
„Serdecznie dziękuję wyborcom 0% 


kręgu Kalisz—Turek za zaszczyt po- 
nownego wybrania mnie do Sejmu 
Rz pospolitej i przyrzekam pracą 
moją zasłużyć na okazane mi zaufa» 
nie — Gen. Składkowski:* 


Ataturk w agonii 
Stambuł, 10. 11. (PAT) © godz, 20 
ogłoszono buletyn lekarski o stanie 
zdrowia prezydenta Ataturka. donos 
Szący, że chory stracił przytomność i 
stan jego jest coraz groźniejszy, 


BOREK OE ORG a a WCZORAJ 
Memoriał Rusinów ze Stanów Zjednoczonych 


do Rządu polskiego z prośbą o poparcie 


walczącej o swe prawa ludności Karpatoruskiej 


Warszawa, '10. 11. (PAT) Naczelne 
Związki emigracji karpatoruskiej w 
Cleveland i Akron (St. Zjedn.), wy: 
stępując w imieniu 97 tys. Karpa orur 
sinów, zrzeszonych w organizacjach 
lokalnych 22 miast St. Zjedn., wysta» 
piły w drodze telegraficznej do rządu 
polskiego z prośbą o poparcie ludno* 
ści podkarpackiej w jej wysiłkach w 
wolnienia się spod jarzma czeskiego 
oraz udzielenia jej pomocy w kierun: 


Podziw amb. amerykańskiego 
dla rozwoju Polski 


"Warszawa, 10. 11. (PAT) We 
środę dnia 9 bm. w Hotelu Euro» 
pejskim odbyło się zebranie zorgas 
nizowane przez Towarzystwo Pol- 


Narada min. Ciano 

z ambasadorem Poncetem 

Rzym, 10. 11, (PAT) Minister spraw 
iano p wczoraj wieczorem 
ancois Ponceta, z 
nna rozmowę, W 
Francois Poncet 


którym odbył godzi 
czasie tej rozmowy 
przedstawił _ włoskiemu ministrowi 
spraw zagr, odpisy listów uwierzytels 
niających, które złoży królowi Włoch 
i cesarzowi Etiopii. `y 
DEOR MrT AREE E ET 

Nowy Jork, 10. 11. (PAT) O godz. 
1950 ogłoszono następujące dane o 
wyborach. Do Izby reprezentantów 
wybrano 245 demokratów, 159 repus 
blikanów, 2 postępowców, Brak jesze 
cze wiadomości o 51 mandatach, 

Do senatu wchodzi 21 demokratów 
i 10 republikanów. 
| otóninacctantec 


sko+Amerykańskie i Polsko+Amery" 
kańską Izbę Handlową, podczas któ 
rego ambasador Stanów Zjednoczo: 
nych A. P. w Polsce p. J. Drexel 
Biddle wygłosił odczyt o swych wra 
żeniach z Polski w związku z 20-le- 
ciem powstania państwa polskiego. 

Ambasador Biddle podkreślił nies 
bywałą żywotność i energię, cechu» 
jace rozwój Polski. 

Rozwój gospodarczy Polski, we 
dług ambasadora Biddle, wykazuje 
również twórczą inicjatywę na 
wszystkich polach, widomymi ozna- 
kami czego są: wzorowy port Gdy- 
nia, C. O. P., wspaniale rozwijające 
się budownictwo, kolejnictwo, Tote 
nictwo, motoryzacja itd. Zrodzona 
na polach walki wielka odrodzona 
Polska jest uderzającym  przykła« 
dem, jak wspaniałe postępy może 
dokonać wielki naród, przczwycięć 
żając wszelkie przeszkody na jego 
drodze. 

Zebranie zgromadziło około 200 
osób ze sfer polskosamerykańskich. 


ierwsza uroczystość 
w ramach obchodu Obrony Lwowa 


Uroczystości obchodu 20-lecia Obro 


* ny Lwowa rozpoczęły się w środę dn. 


9 b. m. w godzinach wieczornych Aka: 
demią w sali Rady Miejskiej na Ratu- 
szu lwowskim, zorganizowaną przez 
Oddział Związku Legionistów i Od- 
dział Związku P.O.W. 

Sala Rady Miejskiej byla pięknie 
przybrana, nad podium zawieszone 
„były portrety P. Prezydenta R.P., Mar 
szałka Piłsudskiego j Marszałka Śmi- 
glego-Rydza. Na podium ustawiły się 
Poczty sztandarowe zwiazków i orga: 
nizacyj, ze Zw, Legionistów į P.O.W. 
na czele. 

Na Akademię przybyli woj, Bilyk, 
prez, Ostrowski, wiceprez, Weryński, 
starosta grodzki dr. Klimów i w, in. 


Przemówienie okolicznościowe wy: 
głosił prezes Oddziału Zw. Legioni< 
stów sędzia Boczar, który nawiązał do 


Czynu legionowego i naświetli] doros ` 


bek Niepodleglej Polski w ciągu 20. 
lecia od jej zmartwychwstania. Mów 
okrzykiem na cześć P, Prezydenta R 
i Marszałka Śmiglego:Ryd: 
ten obecni podchwycili trzykrotnie 
z entuzjazmem, a orkiestra odegrala 
Hymn narodowy. 

Drugą część Akademii wypelniła 
część koncertowa. Udział wzieli w niej 
pp. Rena Kopaczyńska (śpiew), Stan. 
Holzmanówna (recytacje), chór „Le- 
gun“ pod batutą dyr. Kołschego (pie: 
Śni legionowe) i Mikołaj Kiss-Orski 
(recytacje). 


ku uzyskania przez nia możności swor 
bodnego wypowiedzenia sie o swoim 
przyszłym losie. 

Skierowane do rządu polskiego tele- 
graficzne memoriały emigracji karpato 


Użhorod, 10, 11. (PAT) Krwawe 
starcia żandarmerii i bojówek Wolo- 
szyna z ludnością rusińską na terenach 
pozostawionych przy Czecho:Słowacji 
nie ustają. 

W Pereczynie, gdzie tylekrotnie do: 
chodzilo już do podobnych wydarzeń, 
bojówk; Wołoszyna znów strzelały do 
Rusinów, zabijając 4 osoby, 

Do szpitala w Uzżhorodzie przywie: 
ziono dziś na furmankach 14 osób ranz 
nych przez te bojówki. h 

W Swalanie wladze czeskie przystą: 
piły do masowych aresztowań wśród 
księży; grecko: katolicki: podejrz. 
nych % sympatie prowęgierskie. 


ruskiej w St. Zjedn, noszą podpisy 8 
czołowych przywódców tei emigracji, 
wśród nich księdza Kabakowicza, Lus 
kacha i Petryka. 


Masowe aresztowania księży gr. kat. 
podejrzanych o sympatie prowęgierskie 


W najbliższych okolicach Użhorodu 
aresztowano 10 księży: 

Masowe aresztowania przeprowadza 
ne sa również w Użhorodzie i Munkas 
czewie. 

Użhorod, 10. 11. (PAT) W ostatnich 
dniach oddziały wojskowe podpaliły 
wieś Kostrina na południe od Wielkiej 
Berezny. Na skutek pożaru spłonęlo 
15 domów. 

Rzym, 10. 11, (PAT) „Popolo di Ros 
ma“ donosi z Budapesztu, że cała lud; 
ność na Rusi Podkarpackiej odmawia 
posłuszeństwa władzom czeskim i 
z bronią w ręku domaga się przyłącze» 


| nia Rusi Podkarpackiej do Węgi r. 


Zjednoczenie partyj siowackich 
pod sztandarami ks. Hiinki 


Bratysława, 10. 11. (PAT) Pertrake 
tacje w sprawie zjednoczenia wszyst» 
kich stronnictw na terenie Slowacji zas 
kończyły się porozumieniem wszyst 
kich grup politycznych, które zlały się 
ze stronnictwem ks. Hlin) tworząc 
jedno stronnictwo. Przystąpiły do nies 
go, oprócz dawnych już zlikwidowa» 
nego czeskiego stronnictwa ludowego 
i stronnictwa faszystowskiego, rów- 
nież słowackie frakcje stronnictwa as 
grarnego, zjednoczenia narodowego, 
stronnictwa kupców i przemysłowców, 
oraz stronnictwa narodowossocjalisty* 
cznego. Przedstawiciele tych stron: 
nictw wydali rezolucję nast. treści: 

„Manifest żyliński, 

| 6 października r. b., stal się podstawą 
słowackiego zjednoczenia narodowego. 
| W duchu tego manifestu zebrali się w 
| dniu 8 b, m. w Bratysławie przedsta- 
| wiciele słowackiego stronnictwa ludos 

wego ks. Hlinki, stronnictwa agrarnes 


ogłoszony dnia 


źniejszych grup politycznych i 
zięli decyzję połączenia się w jed- 
no stronnictwo pod nazwą „Słowackie 
Stronnictwo Ludowe Ks. Hlinki" =~ 
(stronnictwo słowackiej jedności naros 
dowej). W ten sposób skończyła się 
bratobójczą walka pomiędzy Słowa: 
kami i od dziś istnieje już tylko jedno 
stronnictwo polityczne i ziednoczony 
naród słowacki." j 


Mowa Hitlera zostanie nadana 
przez radio 

Berlin, 10. 11. (PAT) Radio niemiec» 
kie postanowiło nadać w dn. 10 b, m. 
o godz, 21—22 wczorajsza mowę kan* 
clerza Hitlera w obcych językach, Sta» 
cje krótkofalowe nadadzą tę mowę w 
nocy z czwartku na piątek w języku 
angclskim, francuskim, włoskim, bisz- 


ńskim, portugalskim į holenderskim. 


NIE ROZFECRZĄDZA SRODKIEM SKUTECZNYM 


|| NA POROST WŁOSÓW. KTÓRE JUŻ WYPADŁY. 


MEBGYC 


Jednakże w po“ 
<zqtkowym okre- 
sie łysienia 
można chorobę 
tę zwolczyć usu+ 
wając jej prey- 
R czyny: lupieź 1 
jejstok. Służy do 
tego Oleum Pe- 
tae GLIMAR, 
praparał zala- 
cany klinicznis 


"prawie że całkowicie 


tr 6 


“ sobota, dnia 12 listopada 1938 r. 


Mr. SiZ 


DOROBEK SPOŁECZNY PAŃSTWA POLSKIEGO 


Dwadzieścia lat istnienia niepodle; 
głego Państwa pozwala na podsumo= 
wanie dorobku, osiagniętego na polu 
społecznym. Aby jednak dobrze oce: 
nić sytuację pracownika w Polsce pos 
wojennej, trzeba zdać sobie sprawę, 
jakie stosunki otrzymaliśmy w spu: 
Ściżnie po państwach zaborczych. 

Największa część naszego Państwa 
należała do zaboru rosyjskiego, gdzie 
organizacja warunków pracy była jak 
najfatalniejsza, gdzie brak było zarów 
no odpowiednich: ustaw, jak i właście 
wej kontroli ze strony władz państwo« 
wych — rosyjska inspekcja pracy w 
minimalnym zakresie brała ; mogła 
brać pod uwagę potrzeby pracownika. 
Pracownik zarówno w przemyśle, jak 
i na roli był zupełnie bezbronny przed 
wyzyskiem pracodawcy, nie miał żade 
nej opieki, żadnego zabezpieczenia, 
nie wolno mu było tworzyć wolskich 
związków zawodowych. 

Niewiele lepiej przedstawiały się wa 
runki pracy na ziemiach austriackich, 
jedynie w b, zaborze niemieckim sto- 
sunki były lepsze przede wszystkim 
dlatego, że ziemie te zostały przyłączo 
ne do Polski najpóźniej, już po rewos 
lucji w Niemczech i wydaniu tam całe 
go szeregu postępowych ustaw społeż 
cznych. 

Tak więc Panstwo Polskie zastało 
pustą karte w 
dziedzinie społecznej. Cały zatem dos 
robek, jaki obecnie posiadamy jest do 
robkiem nowym, był tworzenie z ni 
czego, budowaniem zupełnie samo: 
dzielnej polskiej polityki społecznej. 

Podwaliny polityki tej zostały posta 
wione od razu bardzo mocno i w zdes 
cydowanym kierunku. Rząd stanął na 
stanowisku, że pracownik w Polsce 
jest ważnym elementem życia państwo 
wego, że warunki jego bytu i pracy 
nie mogą być państwu obojętne, że 
musi ono dążyć do stworzenia mu mo 
żliwie najlepszych warunków, jakie 
dadza się w naszej sytuacji gospodar 
czej uzyskać, że należy otoczyć go o: 
pieką władz państwowych, pozosta- 
wiając mu jednocześnie zupełną swo: 
bodę organizowania sie i walki o poż 
prawe bytu. R 

Tak więc już w 1918 r, dekretem Na: 
czelnika Państwa, Józefa Piłsudskiego, 
wprowadzono w Polsce S<mio godzine 
ny dzień pracy, uprzedziliśmy więc 
pod tym względem ustawodawstwo 
międzynarodowe, ponieważ konwen= 
cja o czasie pracy została uchwalona w 
Waszyngtonie (na zasadzie Traktatu 
Wersalskiego) dopiero w 1919 r, Mie 
mo to w niektórych państwach nie ma 
dotychczas ustawy o czasie pracy, jak 
np. w Anglii, gdzie ustawą obięty jest 


HELENA WOLSKA 


tylko czas pracy kobiet i młodocia- 
nych. 

Analogicznymi dekretami wprowa» 
dzono w tym samym czasie tymczgsoś 
wą organizację inspekcji pracy (na: 
stępnie wyszło szczegółowe rozporzą: 
dzenie w 1927 r.), oraz prawo swobod 
nego organizowania związków zawoz 
dowych. 

W dalszym rozwoju ustawodawstwa 
ochronnego mamy już w 1922 r, przy: 
znane pracownikom prawo do corocze 
nych płatnych urlopów, które dziś do- 
piero wprowadzają niektóre państwa, 
jak np. Francja, a inne, jak Anglia do- 
tychczas ustawy takiej nie mają, Ma: 
my od 1924 r ustawe o ochronie młoż 
docianych i kobiet, która dała podsta: 
wę do założenia sieci żłobków j sta: 
cyj opieki nad matką i dzieckiem przy 
większych fabrykach, do zorganizowa: 
nia systematycznej opieki lekarskiej 
nad młodzieżą pracująca w formie pe- 
riodycznych badań lekarskich itp. 

Już w 1919 r. zostały uregulowane 
stosunki pracy na wsi: robotnicy rol- 
ni, zwykle najbardziej upośledzona i 
wyzyskiwana kategoria pracowników, 
zostali objęci przymusowo umowami 
zbiorowymi, ustalającymi nie tylko 
stawki płac, ale i wszelkie warunki 
pracy, jak czas pracy na roli. urlopy, 
wymówienie pracy, opieke lekarską 


itp. To zdecydowane ujęcie w okres 
ślone ramy od samego początku istnież 
nia państwa warunków pracy na roli 
przyczyniło się znakomicie do zlikwi 
dowania zatargów i strajków w rolni- 
ctwie. Nie we wszystkich państwach 
sprawa została w ten sposób posta- 
wiona. Np. we Francji organizacje pra 
cownicze dotychczas napróżno domaga 
ją się uregulowania warunków pracy 
na roli i rozciągnięcia zasad rozjem 
stwa na pracowników rolnych. 

Rozjemstwem czynników — rządos 
wych zostali u nas od początku objęci 
również pracownicy w przemyśle, bo 
chociaż początkowo nie było odnoś: 
nej ustawy, utarł się zwyczaj, że inspcz 
kcja pracy z reguły odgrywała rolę 
rozjemcy i ułatwiała zawieranie umów 
zbiorowych, przyczyniających się do 
stabilizacji warunków pracy i wprowa 
dzających wielkie uspokojenie na od< 
cinku społecznym. Zwyczaj ES 
stwa państwowego i zawieranie umów SEEEETRSSEUENTNGWUNENNENMY 
zbiorowych“ zostały następnie ujęte 
ustawowo: w 1935 r. wyszła ustawa o 
rozjemstwie w przemyśle i handlu, w 
1937 r. ustawa o umowach zbioro 
wych, 

Celem poaniesienia warunkow praz 
cy wewnatrz przedsiębiorstw. wydano 
w 1928 r. ustawę o higienie i bezpie» 
czeństwie pracy, która będąc ustawa 


ZE SPORTU 


Kapitan Kałuża o sytuacji 


w piłkarstwie 


d dem  ekspadycji piłkarskiej | nak w chwili obecnej ryzykowne byłoby 
PERCY Kałuża następu: | prowadzić jakickolwiek personalne ekspe- 
acych uwag na temat aktualnej sytuacji w tymenty", 


ae polskim. 

„Sytuacja w naszym piłkarstwie uległa 
ostatnio pewnej poprawie. „Dnem kryzy: 
su" był mecz z Niemcami. W meczach = 
Jugosławią i Norwegią zarysowały się już 
cechy pozwalające żywić nadzicję, że jes 
steśmy na drodze ku ,pomyślnemu zwro- 
towi. 

„Mecz z Irlandią będzie bardzo ciężki, 
gdyż Polacy odczuwać będą trudy podró» 
ży. Ponadto — jak wynika z relacji Nor 
wegów — stan wojsk RR za 
wia wiele do życzenia. Poza tym liczyć się 
musimy z tym, że Irlandczycy będą chcieli 
wziąć odwet za porażkę w Warszawie. 
SZA 2: związku z żalami Wilna, że bram- 

łego, Czarski, zapoznawany jest 
p Tr związkowego, p. Kałuża o- 
świadczył, że obserwował "wilużanina na o- 
statnim meczu Pogoń—Śmigły we Lwowie, 
zna jego wartości i nie przeczy, że Czarski 
jest talentem, jednak po Madejskim dyspo- 
nujemy obecnie bardziej rutynowanymi, 
niż Czarski bramkarzami, np. Mrugala, 
oraz Jankowiak z Warty. 

„Problem dopływu nowych talentów do 


driżyny narodowej jest kwestią pałącą. Jedź 


BURSZTYN — ZŁOTO BAŁTYKU 


(Ciąg dalszy.) 


Najczęstszym rywalem bursztynu na 
turalnego jest wprowadzony od roku 
"881 bursztyn prasowany tzw. ambro: 
id. Jest to masa wytwarzana z drobe 
nych okruchów bursztynu przez ogrze 
wanie 200—250 stopni Cels. w od: 
powiedniej kąpieli, a następnie prasoż 
wana pod silnym ciśnieniem. W celu 
uzyskania jednolitej konsystencji ma: 
sę przeciska się przez stalową płytę 
z drobnymi otworkami. Bursztyn prać 
sowany posiada tę samą woń co natuz 
ralny, jednak przy silnym pocieraniu 
matuje, podczas gdy wyroby z orygiź 
nalnych brył bursztynu uzyskują sile 
niejszy połysk, 

"Wskutek swej podatności do obrób 
ki różnego rodzaju, wskutek gietkości 
i łatwości spajania po ogrzaniu, bur- 
sztyn jest— jak już powiedzieliśmy — 
jednym z najwcześniejszych wątków 
zdobniczych. Pierwsze znaleziska buv 
sztynowę pochodzą z okresu przejścia 


wego między kulturą paleolityczną i 
neolityczną. Są to przedmioty już ob 
robione, przedmioty kultu i amulety. 
Niektóre z nich, zwłaszcza podobizny 
zwierząt — jak np. figura niedźwież 
dzia z muzeum w Szczecinie — uderza 
ja trafnością obserwacji. Postacie luz 
dzkie natomiast sa zupełnie prymitywe 
nie traktowane, prymitywne formy 
wykazują również ówczesne paciorki 
bursztynowe, okrągłe, pierścieniowe i 
cylindryczne ©raz guzy i wisiorki. 
Uderzającym jest fakt, że pierwsze 
znaleziska odkryte zostały w  jaskie 
niach Moraw, Dolnej Austrii. Pirenes 
jów i Francji, coby świadczyło, że już 
w epoce kamiennej narody północne 
przenoszą przedmioty bursztynowe 
na południe, względnie, że już wtedy 
bursztyn służy jako artykuł wymiene 
ny za inne towary, zwłaszcza, (jak poz 
tem w epoce bronzowej) za bronz i 


ULGOWE PRZEJAZDY KOLEJOWE 
DLA CZŁONKÓW PZN. 

W czasie od 1+go grudnia b. r. do 15 ma» 
ja 1959 przysługiwać będą członkom PZN 
bilety ulgowe ze zniżką 50 proc, przy prze: 
jazdach koleją w celach turystycznych i 
narciarskich. 

Zasada ulgowych przejazdów będzie ta 


sama, co w sezonie ubiegłym, oraz w sezo- 
nie letnim — to znaczy — zyskania 
ulg (poza opla należnych składek na 


rzecz PZN) należy wykupić książeczkę nar- 
ciarską, uprawniającą do 32 przejazdów 
tam i z UR Cena książeczki została 
WYS do zł 7. ê 

wnocześnie zniesiono obowiązek nas 
Wei nałepek Ligi popierania Turysty- 
ki ma legitymacjach członkowskich. 


KAWY 
złóż datek 
na F. ©. Ró. 


MANR 


są liczniejsze i bardziej urozmaicone. 
Obok wielu niezdarnie wykonanych 
szpil i paciorków, zachował się jako 
unikat , ładny puhar z Muzeum w 
Brighton (Anglia). W epoce żelaza 
nej wzrasta rozmaitość form: korale i 
łańcuchy z bursztynu, główki szpilek, 
pierścienie, brosze, ozdoby w rękoje: 
ściach mieczów, Jeszcze później poja: 
wiają się płytki bursztynowe. wstawia: 
ne w ozdoby z kości słoniowej ij ze 
złota, (znaleziska z okolic Kijowa i 
Kubania). 

Wspaniały rozkwit bursztynowego 
przemysłu artystycznego przypada na 
czasy świetności starożytnego Rzymu, 
w szczególności na schyłek republiki 
i epokę Cezarów. Już wczesna kultura 
italska okazuje duże zainteresowanie 
dla bursztynu, jak Świadczą znalezie 
ska w grobach etruskich, prymitywne 
jeszcze ale charakterystyczne przez ud 
rębne ujęcie artystyczne. Są to zarów= 
no przedmioty codziennego użytku, 
ozdoby, jak i miniaturowe podobizny 
przedmiotów użytkowych, składane 
do grobów jako dary dla ukochanych 
zmarłych. Przeważają tam zawsze na: 


złoto. Znaleziska z epoki bronzowci l.szyjniki z paciorków  bursztynowych, 
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ramową, daje podstawy do szerokiej 
działalności w tym zakresie inspekcji 
pracy, która przez stałą kontrolę fas 
bryk przyczynia się do systematycze 
nej poprawy w nich higieny i bezpie- 
czeństwa pracy. 

Trudno wyliczyć tu cały dorobek 
Polski w dziedzinie ochrony pracy pra 
cownika. trzeba tylko stwierdzić, że 
jest on bardzo duży zarówno w stoe 
sunku do odziedziczonego stanu, krót 
kiego okresu istnienia Niepodległego 
Państwa, jak i stosunków w innych 
państwach 


Najważniejszym jednak  stwierdze= 
niem jest, że Państwo Polskie od po 
czątku postawiło właściwie zagadnie» 
nie pracy i ochrony człowieka pracu 
jącego, w myśl naczelnej zasady Kon- 
stytucji: „Praca jest podstawą bogacz 
twa Rzeczypospolitej, Państwo stosue 
je nadzór nad jej warunkami". J, M 


Migawki 


Księstwo Windsor 
pragną ciszy... 


Fotografia ks, Windsoru nie schodzi 
ze szpalt dzienników. 

Książę i księżna 
Marleny Dietrich. 
Książę i księżna 

zanych z 


w towarzystwie 


na uroczystościach 


zwi. dniem „Białych lóżes 
cze! j 

Książę z koniem. 

Księżna z pieskiem. 


„Evening Standard" donosi, że wkrót 
ce nastąpi pojednanie między rodziną 
królewską a ks, Windsor. 

Rogobna jutro ks. Gloucester, powra 
z Afryki zatrzyma się specjalnie 
żu w hotelu „Meuric“, w któ» 
rym to hotelu mieszka ks. Windsor. 

Ks, Windsor z małżonka wraca w pr 
cząłkach przyszlego roku do Anglii... 

Ks, Windsor nie wróci do Angltt, 
lecz zamieszka na stale w Paryżu, przy 
bulwarze Suchet 24, w pałacu hr. Sa- 
bini. 

Nowa siedziba ks. Windsor. 

Stara siedziba ks, Windsor. 
Przyszła siedziba ks. Windsor. 

i Windsor bez dachu nad 


glow 

Mój Boże, a tak pragnęli spokoju I 
ciszy! Ale gdzie jest król, chórzystka i 
prasa — tam o ciszy mowy nie ma. 

Prasa jest liczna, b. królów malo, 
Simpson tylko jedna — nic więc dziw 
nego, że zakochani nie mogą spokojnie 
gruchać! 


A może już i nie chc; lele 


pierścienie i inne klejnoty, amu. 
miniaturowe lampki, — ale są już tak 
że posążki bóstw, są maski, lalki i pra 
wzory gemm i kamej, Te ostatnie osią 
gaja następnie wysoki stopień doskona 
i wykonania, zwłaszcza za panowa* 
nia cezarów Wespazjana i jego następ 
ców aż do Hadriana włącznie. Okres 
ten jest szczytem powodzenia bursztyź 
nu w rzymskim przemyśle artystycz 
nym. Niemniej, już poprzednio wytwo 
rzył się był tak znaczny popyt na bur 
sztymn, że z piątym wiekiem prze 

Chrystusem może być mowa o rozgić 
lęzionym handlu tym produktem, któ 
ry nadchodzi do Rzymu z północy 
trzema głównymi szlakami. Najstarszy 
szlak wiedzie z Macedonii przez dzi: 
Siejszą Serbię i Węgry na Śląsk i da- 
lej z biegiem rzek Odry i Łaby. Drugi, 
wschodnio<bałtycki, łączy wybrzeża 
Bałtyku z wybrzeżami Morza Czarne 
go. Istniał jeszcze prawdopodobnie 
trzeci szlak, biegnacy bardziej na z% 
chód, zapewne z biegiem’ Renu. Cen* 
trem przemysłu bursztynowego i boga 
tym źródłem wykopalisk jest Akwi< 


leja. 
(C. d._n.). 
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PO DWUDZIESTU LATACH 


Dzień był listopadowy — Ilety -- 
1918 roku kiedy w wagonie salono- 
w pociągu sztabowego wodza 
wojsk sprzymierzonych, marszałka 
cha, drżące ręce wysłanników zrewolź 
towanych Niemiec kładły podpisy 
pod podyktowanymi warunkami za- 
wieszenia broni, Pod chmurne niebo, 
ponad zrytymi przez pociski, znaczo= 
nymi milionami mogił żołnierskich z 
miami Flandrii į Mezopotamii, Darda: 
neli i Verdun, Normandii i górskimi 
przesmykami Alp i tylu ziem, gór, 


mórz i stworzy popłynęły dźwięki 
mosiężnej sygnałówki trębacza woj: 
kowego, obwieszcezniącego od  czteś 


«ch przeszło lat niesłyszanv sygnał: 
„wstrzymać ogień. nws 


Sygnał końca wojny, który miał być 
sygnałem końca wojen... 

W umysłach prawników i dyletan= 
Inierzy i dyplomatów konkres 
tyzować się zynały plany, mające 
urzeczywistnić powtarzane we wszyste 
kich językach świata przez usta milio- 
pów ludzi zawołanie, przyrzeczenie, 
pragnienie, najełoś brzmiące w ję” 
żyku zwy „nie wieder 
Krieg!" — nie będzie nigdy wojny! 


Ludzkość żyć miała w pokoju wić 
nym i w tym ctlu stworzyć sobie miaz 
la warunki bytowania możliwie naj 
bliższe ideału. Wszelka możliwość kon 
fliktów miała być usunięta, ale że jedź 
nak liczyć się trzeba było z naturą luż 
dzka, nie uznającą stanu permanentnej 
zgody i powszechnej słodyczy charas 
kteru — powstać miało i powstało ci 
ło nadrzędne, w nadludzkie wyposa 
ne cnoty i nadludzką władzę — Liga 
Narodów jedyna, ostateczna i 
wszechmocna instancja dla rozstrzyga: 
nia sporów pomięd:y narodami i pañ- 
stwami na ziemi. 

Taki był ideał. 

Wykonanie nie zbliżyło sie jednak 
ponad miarę do olśniewającego zamy+ 
słu, 

W tej samej chwili, kiedy powzięto 
myśl realizacji triumfu prawa nad sie 
lą — w tej samej chwili uznano siłę 
ta czynnik decydujący, dzielac świat 
Mm zwycięzców j zwyciężonych, na 
„mocarstwa“ j „państewka”, na pelnos 
prawnych i praw całkowicie lub w czę 
ki pozbawionych na kierowników i 
kierowanych, 


Nie inaczej stało się w dziedzinie u» 
dadu ekonomicznych warunków by- 
towania świata powojennego. Złoto 
śnalazło się w rękach kilku — trzech 
bodaj — państw. Surowce i kolonie 
— w rękach tych samych. Środki pros 
dukcji — ditto i możliwości bogacenia 
się kosztem pracy narodów, zaliczoś 
nych do drugiej klasy — ditto. 
Ośrodek dyspozycji politycznej poż 

ł się z ośrodkiem dyspozycji ekc= 
homicznej i tak miało trwać — na 
Wieki, Możni į wielcy u góry, biedni 
*rmujnowani wojną, która na ich tery- 
łoriach szalała przez lat cztery, lub 
Nne SEE 


„DZIENNIK POLSKI” sobota, dnia 12 listopada 1958 r. 


sześć nawet — na dole, 
być zasada równowagi 
nizowanego na nowo, 
Nie wzięto jednak pod uwagę tego, 


Taka miała 
świata zorgać 


że ludzie zamieszkali w państwach 
ubogich zwyciężonych, czy po ruinie 
wielolet: do samodzielnego bytu 


obudzonych, że fudzie ci inają akurat 
tak samo zbudowane mózgi. serca i.. 
żołądki, jak ludzie, którym łaskawy 
los pozwolił przyjść na świat w pań: 
stwach wielkich, możnych i zamoż- 
nych, dobrze zagospodarowanych, zwy 
cięskich i w Lidze Narodów nawet — 
mem eree 


Co piszą Rusini 


Ostatni numer ruskiego tygodnika 
„Zemla i Wola”, przynosi pod powy 
szym tytułem następujące ciekawe wia: 
domości z Zakarpacia: 

„Karpatoruscy ukrainofile, a szczęż 


gólnie ich przywódcy, którzy ki 
swojej, daleko posuniętej usłużności 
wobec Berlina, znaleźli się dziś u 


„szczytu władzy”, całkiem zdaje się pos 
tracili głowy od różnych „powodzeń* 
i w radosnym zamroczeniu poczynają 
już ściągać niemałe szkody ogólnej 
sprawie Zakarpacia. Mamy tu na 
względzie ich nie przebierający w środe 
kach teror, który oni, 
CEET EI ET | 


korzystając z 


fim ANTONI UWIERA éw 


| 
| 


rządzących. Nie wzięto pod uwage, że 
ludzie pod każdą szerokością į długo- 
ścią geograficzną mniej wi 
mo rodzą się, żyją, kochają, niena' 
dzą, odczuwają, mają swe je 
pragnienia, muszą jeść i ubierać się, a 
różni ich pomiędzy sobą bodaj niewie 
le więcej, aniżeli to, co nazwali Angli- 
cy mianem „standart of life" — po- 
ziom potrzeb życiowych, 

W budownictwie nowego. powo: 
iennego świata zapomniano o ludziach. 

A natura ludzka upomniała się o 
swoję prawa. Upomniała się o prawa 


nadzwyczajnego obecnego 
Zakarpacia, wytworzonego w związe 
ku z zajęciem przez Węgry „rewindys 
kowanych terenów“, poczynają stosoz 
wać wobec ruskich społecznych działaz 
czy, ruskich partii politycznych i rusz 
kiej prasy. Właśnie przed samym wież 
deńskim arbitrażem rząd Wołoszyna 
zarządził opieczętowanie i zamknięcie 
trzech ruskich gazet: „Ruska Prawda“, 
„Nasz Put“, i „Ruskij Wistnyk", roze 
wiązanie partii politycznej ruskich aue 
tonomistów dlatego tylko, że one zna: 
lazły się w opozycji do dzisiejszego 
karpatoruskiego rządu“. 


położenia 


ul. HALICKA 10 


(dom własny) 


rozszerzyła już swoje magazyny bławatne i sprzedaje wszelkie towary po tanach hurtowych; 
WEŁNA NA SUKNIE 140 cm. szer. po zł. 450 6 —, 7*— i wyżej za 1 mtr. 
MATERIAŁY NA PŁASZCZE DAMSKIE czysta welna, 140 cm. szer 


po zł. 10—, 12—, 14— i wyżej za | mtr. 
BARCHANY — FLANELE od 70 gr. począwszy 
CREPE - MONGOL jedwabny, podszewkowy zł. 260 we wszystkich kolorach 


CHIFFON'Y 


Ceny ściśle fabryczne 
3829 


na metry od 60 gr (półhurt). 


Wybór olbrzymi 


| 


ej tak Sime 


delikatni 


Ukraiński terror na Zakarpaciu i; 


Str. 7 
do poczucia narodowego, do prawa 
współdecydowania o swym losie 


m 
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338 


przez zainteresowanych, 0 prawa do 
życia, do ziemi, do źródeł bogactwa i 
rozwoju. Zbuntowała się przeciwko 
monopolowi na bogactwo i władzę. 
Zbuntowała się przeciwko sztucznym 
konstrukcjom prawnym,  geograficze 
nym į ekonomicznym, mającym gwa- 
rantować wielkim — trwanie w stanie 
wielkości, 

Pokazała ponadto natura ludzka, że 
„ naturą anielską, ale właśnie 
Pokazała, że człowiek jest 
ambitny, żądny dobrobytu, niechętny 
wyrzeczeniom się, często samolubny i 
zły, a nade wszystko — częściej pamię 
tający o sobie, aniżeli o innych, Pokae 
załą natura ludzka, że instytucje krer 
owane z myślą o aniołach, raczej mało 
nadaj się do bytowania na padole 
ziemskim. 

I wywróciła konstrukcję idealną, za 
którą kryły się cele... ludzkie. 

WWywracanie powojennego porząd: 


ku trwało akurat lat dwadzieścia. 
Mamy — równocześnie . — rocznicę 
i... chaos. VIGIL 


Przegląd prasy 


Potęga Polski wzrasta — Realizować 
i decydować będziemy sami 


POTĘGA POLSKI WZRASTA 

„Gazeta Polska" cytując wrażenta, 
jakie odniósł za granicą pewien dzien: 
nikarz opozycyjny, któremu dopiero 
pobyt poza granicami kraju otworzył 
oczy i pokazał, że Polska jest potęga, 
— pisze: 

„Jakże często spotykamy się z ty: 
powym niemal zjawiskiem. Wystarczy, 
by ktoś wrócił po krótszym lub dłuże 
szym pobycie „z zagranicy”, a dowie= 
my się odeń napewno: a jednak za tą 


3853 


granicą „papiery“ Polski stoją wysoko, 
państwo nasze cieszy się tam wysokim 
szacunkiem j uznaniem, wszędzie tam 
docenia się, a nieraz wręcz przecenia, 
wartości i zdobycze młodego państwa 
polskiego. Więcej! Coraz częściej sły- 
szy się od tych zarażonych przez cu- 
dzoziemców optymizmem į wiarą w 
Polskę ludzi, że oto są już narody i 
państwa, dla kłórych wielkim zaszczy- 
tem i dobrym interesem jest, względnie 
byłaby ścisła współpraca i przyjaźń z 
Rzecząpospolitą. Czy fakły te nie za- 
stanawiają? Czy nie uderzą nas, że to 
już dobre cztery wieki minęły od chwie 
li, gdy w złołym stuleciu jagiellońskim, 
dzięki potędze, atrakcji i dobrej poli 
tyce ówczesnej Rzeczypospolitej gare 
nęły się do nas po sojusze, pomoc, 
względy i prołekcje jnne narody, oraz 
że po tym okresie aż po dzień dzisiej 
szy niemal towarzyszyła nam niechęć. 
lekceważenie lub wręcz pogarda ze 
strony świata zewnętrznego?... 


Niestety, — narastającej potęgi Pol- 
ski wielu nie widzi, czy nie chce 
widzieć; — dopiero podróż za granicę 


daje im skalę porównania i możność 
stwierdzenia, że Polska idzie własny: 
mi drogami, bo już ją stać na to. 


REALIZOWAĆ I DECYDOWAĆ 
BĘDZIEMY SAMI 


Duże zainteresowanie w świecie mię 
dzynarodowym wzbudziły niemieckie 
lania koleniałne. W związku z tym 
pisze „Kurier Poranny“, iea 


„Anglia i Francja nie były bynaj- 
mniej zaskoczone niemieckimi postulas 
tami rewindykacyj kolonialnych, gdyż 
prasa obu krajów wentylowała ten pro: 
blem już od dluższego czasu, Chodzi 
teraz jedynie o ustalenie zakresu nie- 
mieckich roszczeń, oraz możliwości 
ich zaspokojenia przez Francję i An- 
glię. Zajmą się tym — jak zapowiada 
prasa — angielscy i francuscy kierow= 
nicy polityki właśnie podczas spotka: 
nia w Paryżu, 

W związku z wizyłą paryską mówi 
się też, że przygotowuje ona nowe 
spotkanie 4 mężów stanu, co ma być 
próbą zawarcia nowego „pakłu czte- 
rech“, Stanowisko Polski wobec tego 
rodzaju kombinacji politycznej jest zue 
pełnie jasne, Polska nie uznaje i nie 
uzna żadnych decyzji w sprawach ją 
interesujących, jeśli powzięte one zos 
staną bez jej wiedzy i woli, Znana za: 
sada ministra Becka „nic o nas bez 
nas", nie straciła na swej aktualności 
i w dalszym ciągu jest podstawą do o- 
ceny wszelkich rozstrzygnięć i decyzji 
na terenie międzynarodowym. Dowo- 
dy praktycznego wykorzystywania tej 
zasady daliśmy w sprawie Śląska. Za- 
ozańskiego, kiedy to własną siłą pafie 
stwo polskie potrafiło zapewnić sobie 
poszanowanie jego interesów, Oraz zli 
kwidowało sporne zagadnienie, 

Również i na przyszłość nie zamie- 
rzamy oglądać się na obce postanowie: 
nia i decyzje, a będziemy realizowali 
stojące przed Polską zadania jedynie 
w oparciu o siły zbrojne Rzeczypospo: 
litej į zdecydowana wolę zwycięstwa 
narodu. 


Str. B 


„DZIENNI 


DZIEN GOSPODARCZY 


K POLSKI" soboła, dnia 12 listopada 1938 r. 
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Rozwój komunikacji w Polsce Odrodzonej 


Epoka, w której żyjemy, tym się 
różni od wszystkich poprzedzających, 
iż człowiek niepomiernie rozszerzył 
krąg swych zasięgów ji zainteresowań. 
Narzędziem tego jest ogromny rozwój 
środków komunikacyjnych. 

Zarówno w życiu kulturalnym, jak 
i gospodarczym nie istnieje dziś jzo* 
lowana jednostka, Człowiek jest zwią< 
zany tysiącznymi węzłami z całym ore 
ganizmem  społesznym, składającym 
się z milionów jednostek. Prądy, na: 
Stroje, uczucia, nurtujące w grupie 
społecznej, dzięki radiu, telefonowi, 
telegrafowi, prasie itp. błyskawicznie 
udzielają się wszystkim. Jednocześnie 
dzięki lotnictwu, motoryzacji, kolejom 
istnieją powiązania życia gospodarcze 
go w wielki organizm rynkowy, w któ 
rym jednostka pełni rolę, wynikającą 
z jej specjalizacji, Uspołecznienie jed- 
nostki, pomnożenie wydainości jej 
pracy, wszystko to, wiąże sie ze stanem 
środków komunikacyjnych. W sumie 
+ znaczenie ich jest olbrzymie, 


Radosny dzień dwudziestolecia Nie- 
podległości Państwa nakazuje nam 
rzucić okiem na to, cośmy dokonali 
w tej dziedzinie, 

Bilans wysiłków - na odcinku komu» 
nikacji jest pocieszający. Wbrew za- 
wodowym defetystom, w komunika- 
cji dokonaliśmy znacznych postępów. 
Spojrzyjmy bliżej na poszczególne 
działy. 

W roku 1918 odziedziczyliśmy kolej 
nictwo w najbardziej zni: onym stas 
aie, jaki tylko można sobie wyobrazić. 
Wysiłek, dokonany przez Państwo 
Polskie na polu kolejnictwa, wywołuje 
podziw u obcych. D kolejnictwo 
polskie cieszy się opinią jednego z naj 
bardziej sprawnych w Europie, Dłue 
gość linij kolejowych, posiadanych 
przez nas w r, 1918, wynosiła 18.015 
km, Stan nawierzchni, szyn, podkła: 
dów był *ozpaczliwy. Długość moz 
stów, które musiały być odbudowane 
: powodu zniszczeń wojennych, sięga 


GIEŁDA 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Dewizy: Belgia 8985, Berlin 21201, 
Gdańsk: 9975, Amsterdam 28856, Kopenha- 
ga 11260, Londyn 2518, N. Jork 5301/2, N. 
jork kabel 5303/4, Oslo 12647, Paryż 1410, 
Praga 1822, Sz ztokholm 12986, Zurych 
120.40, Mediolan 27.95, Helsingfors 11.15, 
Montreal 526 1/4, tendencja niejednolita, 


Waluty: Belgi belg. 8985, dol. ameryk. 
528 1/2, dol. kanad. 5241/2, flor. hol. 
288.30, fr. franc, 1408, franki szwajc. 
120.20, funty ang. 25.16, guldemy gdansk. 
kor. czeskie 10.40, kor. duńskie 
kor. norw. 126.15, kor. szwedz. 
, liry wł. 19.00, marki fin. 11.00, mare 
ki niem, srebrne 89.90. 


Papiery: 4 1/2 wewnętrzna 6500, 3 inwe: 
stycyjna 1 em. 83.65 serie 93.25, 3 inwest. 
2 emisja 8300 serie nie notowane, 5 kon- 
wersyjna 67.75, 4 promej. dolar. 42,00, 4 
konsolid. 6675, ost. dr. tend. nieco słabsza. 


GIEŁDA LONDYNSKA 
N, Jonk 47478, Paryż 17884, Mediolan 
5025, Bruksela 2808 1/2, Zurych 2056, Ams 
sterdam 873 15416, Oslo 1990 1/4, K 
ga 2240, Sztokholm 1941 5/8, Praga 137 7/8, 
Berlin 1185 1/2. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Nowy Jork 4411/2, Londyn 20%, Paryż 
11734}, Mediolan 2520, Bruksela 7460. 
Amstezdam 23980, Oslo 10532 1/2, Kopen- 
haga 9357 1/2, Berlin 107675. 


GIEŁDA PARYSKA 
tek Jork 3767, Londyn 17885, Mediolan 
Bruksela 637, Zurych 855 1/2. 
a Paryż 10. listopada 1538 r. 
N. Jork 3767, Londyn 178.85, Mediolan 
19850, Belgia 657, Zurych 855.50, Amster- 
dam 2046, Berlin 15.10. 


LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA 
Lwów, 10 listopada. 
Pszenica obrót 486 ton, tendencja spokoj- 
na; żyło obrót 285 ton, tendencja spokoj: 
ba; jęczmień obrót 230 ton, tendencja spos 
; owies obrót 172 ton, tendencja spor 

, koma. 
Obrót ogólny 2990 ton. 
Ceny innych arasin bez zmian. 


| uniem 


ła 20.000 metrów. Nie tylko, że Kas 
dowano to, co leżało w gruzach, lecz 
dziś możemy wskazać na 2.100 km, noz 
wych torów kolejowych. które przeci 
nają kraj, a są dziełem rąk polskiego 
robotnika i inżyniera, 

W ciągu 20 lat Niepodległośc; dłu: 
gość linii kolejowych w Polsce wzrosła 
o 12 proc. i dziś wynosi 20.105 km. 

Jednocześnie rozbudowywano sieć 
dróg bitych. Jeszcze w 1924 r. drogi o 
twardej nawierzchni wynosiły tylko 42 
tys, km, gdy dziś mamy ich 61 tys, km. 
I w tej dziedzinie osiągnięto więc po- 
ważne wyniki, aczkolwiek w stosunku 
do ogromnych potrzeb, stojących 
przed państwem wiele jeszcze zostaje 


do zrobienia. Konieczność motoryzacji 
kraju nakazuje wzmóc tempo budowy 
dróg bitych, po których mogłyby się | 
toczyć setki tysięcy pojazdów mecha: 


Wyłączna 


sprzedał M kachniki radiowej ! 


BARWIK 8 BORZEMSKI 


Lwów, Kopernika 18 Tel. 218-60 


nicznych. Jest to zadanie, które w n: 
bliższych latach zostanie niewątpliwi 
pomyśnie rozwiązane. 

Konieczność wyjścia Polski na świa- 
towe szlaki oceaniczne wyzwoliła w na 
rodzie żywiołowy pęd ku morzu, Spoz 
łeczeństwo polskie w r. 1918, patrząć 
ce na morze rączej od strony piękna 
natury, należy dziś do krajów, rozpo 
rządzających całkiem poważną flota 
morską, portami, a flaga polska jest 
już znana w najodleglejszych zakąte 
kach globu ziemskiego, Z piasków 
nadmorskich w fanstastycznym tempie 
wyrosła Gdynia, nadbrzeże, baseny, 
krany, dźwigi, kolosy morskie. 

Nasza flota morska, stworzona z nie 
czego. wynosi dziś około 100.000 poz 
jemności i składa się z 60 statków. 

Jest to wynik wytężonej akcji pań- 
stwa i społeczeństwa, wynik usposa- 


Jesienny Zjazd Okręgowy 
Oddziału lwowskiego „Spolem" 


Dnia 30 pazdziernika b. r. odbył się 
w Drohobyczu w sali Domu Legiono= 
wosStrzeleckiego Jesienny Zjazd Okrę 


gowy przedstawicieli spółdzielni 
żywców trzech Województw połud= 
niowoswschodnich zrzeszonych w 
Związku „Społem“, Zjazd zaszczycili 
swą obecnością reprezentant p. Woje- 
wody lwowskiego p. starosta Wehr- 
stein, przedstawiciel S. P. P, O. S„ 
przedstawiciele Związków robotni- 
czych, pracowniczych i młodzieży 
wiejskiej oraz licznie zebrani delegaci 
spółdzielni spożywców. 

W związku z uroczystościami ku 
czci Chrystusa Króla rozpoczęto Zjazd 
gremialnym udziałem w uroczystym 
nabożeństwie, Po powitaniu gości i 
odczytaniu telęgramów, przystąpiono 
do obrad, Lustrator Związku p. Pro: 
kopiak przedstawił stan spółdzielni w 
okręgu, stwierdzając dodatnie wyniki 
ich gospodarki. Następnie prof, K. Żu 
rawski wskazał na konieczność nawiąe 
zania kontaktu ze wszystkmi związka 
mi zawodowymi, tak  robotniczymi 
jak i pracowników umysłowych. Po 
analizie obecnej sytuacji na tym ode 
cinku podkreślił prelegent niezależ= 
ność i neutralność polityczna spółdziel 
czości spożywców. 

W dalszym ciągu obrad kierownik 
Oddziału lwowskiego „Społem“ p. dyr. 
Stawiarski wygłosił referat o skupie 
ziemiepłodów przez wiejskie spół 
dzielnie spożywców, Omawiając to za: 
gadnienie referent stwierdził prawie 
zupelny brak zorganizowanego skupu 
ziemiopłodów w polskich organiza- 
cjach i spółdziclniacn rolniczych, co 
wia zaopatrywanie się w tych 
placówkach mimo starań czynionych 
w tym kierunku ze strony polskich 


spoz 


spółdzielni spożywców. Następnie 
prof, Dekański wezwał wszystkie spół 
dzielnie spożywców w okręgu do 


współpracy w obchodach 20-lecia od 
zyskania Niepodległości oraz do 0: 
podatkowania się spółdzielni na F, O. 
N. w myśl uchwały Zjazdu pełnomoc= 
ników „Społem“ odbytego w Gdyni. 
Na zakończenie obrad Zjazd uchwalił 
przez aklamację następująca rezolucję: 

njesienny Zjazd Okręgowy dolega. 


tów spółdzielni spożywców 5sech wos 
jewództw południowoswschodnich od: 
byty w Drohobyczu dnia 50-go paż- 
dziernka 1938 r, z oburzeniem į poz 
gardą odpiera oszczercze ataki pew= 
nych odłamów prasy na polskie spól- 
dzielnie spożywców i ich Związck 
„Społem“, Potępiając jak  najostrzej 
te ataki Zjazd stwierdza, że polska 
spółdzielczość spożywców jest ruchem 
niezależnym o charakterze ogólnonaro 
dowym i dlatego Związek „Spolem“ 
reprezentujący ogół spółdzielni spos 
żywców, nie jest i nie może być zwiąe 
zany z żadną partią polityczną. Stojąc 
na stanowisku neutralności partyjnoś 
politycznej spółdzielczość spożywców 
Opiera się ma współpracy obywateli 
wszystkich warstw społecznych, zarów 
no robotnika, jak pracownika umyslo- 
wego i rolnika, jednocząc ich we wspól 
nej i dobrowolnej pracy. Przez zwalcza 
nie wyzysku i szkodliwego pośredni: 
ctwa, przez organizowanie wspólnym 
wysiłkiem placówek gospodarczo:spo* 
łecznych spółdzielczość wyzwala nas 
sze spoleczeństyyo z niewoli gospodarz 
czej obcych czynników. Zarazem zaś 
wznosi nowy gmach gospodarstwa nae 
rodowego, opierającego się na spra- 
wiedliwości, etyce i równouprawnie< 
niu społecznym”, 


ł 
I 


biający do najśmielszego optymizmu, 
jesli chodzi o prz łość, G dynia, zas 
padła wieś nadmorska, wysunęłą SIę 
dziś na pierwsze miejsce wśr portów 
h, posiadających wieloletnie 


tradycje 
Podobnie w zinie komunika 
cji lotni z ego zostaly rozbus 


dowane porty į linie lotnicze. łączące 
główniejsze miasta Polski z siecią linii 
lotniczych całej Europy. 

Sprawność tego najnowszego środka 
lokomocji wywcluje uznanie obcych, 
Jeszcze w roku 1929 długość polskich 
linii lotniczych wynosiła 2.870 km, 
dziś przekroczyła już 6 tys, km. 

Stworzona od podstaw radiofonii 
polska rozwija się w tempie żywiolo 
wym, W r. 1925 dzieclzina ta nie istnia 
la prawie wcale, Obecnie mamy już 
okolo miliona radioabonentów. Wie 
z szerokiego świata z błyskawiczną 
szybkością przenikają do naibardziej 
padłych miejscowości i zakątków, 
acych dotychczas w idealnej niemal 
izola Dzięki rozbudowanei radiofos 
nii miliony jednostek, żyjących w os 
derwaniu od spraw wielkiego świata, 
są wciągane w jego zawrotny wir. 

Postęp w środkach komunikacji, 
kteryzujący współczesną epokę, 
st czymś, co w Polsce jest obcę 
gu 20 lat Niepodległości nie tyle 
ko dotrzymaliśmy kroku ogólnemu po 
stępowi, ale nawet w znacznej mierze 
odrobiliśmy te zaległości į braki, któr 
re celowa polityka zaborców stwo: 


rzyła. G.K, 


Nowy numer „Przeglądu 
Oszczędnościowego" 


Ukazal się Nr 3 za IH kwartał 
„Przeglądu Oszczędnościowego” (om 
ralnego Komitetu Oszczęda 
o R. P.), który zawiera arty 
kuly pióra: dra $t, Uhmy, prof. dra 
L. Ehrlicha, dra. Z. Witkowskiego, 
prof, dra L. Caro, red. B, Witwickie 
go iin. 

Poza tym „Przegląd Oszczędnościoe 
wy” zawiera sprawozdania z Konfs 
rencji Instytutu Oszezędnościowego w 
Sztokholmie i z Ogólnopolskiego 
Kongresu Komunalnych Kas Oszczęd 
ności we Lwowie i inne drobne wiar 
domości, Adres Redakcji i Adminis 
stracji: arszawa, ul. Świętokrzyska 
35, tel 5:27-99. 


Ruch kolejowy między Polską 
a Czechosłowacją 


Dyrckcja Okr. Kolei Państwow, we 
Lwowie zawiadamia, że z dniem 8:80 
listopada b. r, podjeto ruch pasażer 
ski pomię Polską i Czechosłowacja 
przed odcinki graniczne pomiedzy stae 
cjami: 1) Bogumin—Morawska Ostras 
wa, 2) Gnojnik— Dobra; zi 
bark—Senów na Śląsku. R: 
ski na powyższych prz ach granicz 
nych odbywa się narazie przez przesia- 
danie na wymienionych stacjach. 


| W całej Polscetylkonasza | 
WARSZAWSKA HURTOWNIA 


posiada własny deialiczny magazyn we LWOWIE 
sprzedający po cenach ściśle hurtownych 


FUTRA-BERNFELD 


LWÓW, LEGIONÓW 7. 


„DZIENNIK POLSKI" sobota, dnia 12 listopada 1938 r. 


"Z epopei rycerskiej Lwowa 


Komunikat X Naczelnej Komendy W. P. 
z dnia 11 listopada 1918 r. 


Ataki nieprzyjacielskie w ul. Mice 


- | 
kiewicza i na Dyrekcję kolejową odz 
parto, przyprawiając wroga o znacze 
ne straty. Artyleria nasza ostrzeliwała 


Święto Niepodległości 
skutecznie koszary Ferdynanda i Cy< 
tadelę, 

Patrole nasze rozbrajają w dalszym 
ciągu wsie ruskje. Żandarmeria ukraz 
ińska po wsiach bierze przemocą pod 
a 


listopada Jutro: Marcina p. 


GODZINY PRZYJĘC W RE. 
DAKCII „DZIENNIKA POL., 
SKIEGO". W redakcii „Dziennika 
Polskiego“ przyjmuje się codziennie 
— z wyjątkiem niedziel i świat rzytu. 
kat. — WYŁĄCZNIE od godz. 
12—13. W innych godzinach BEZ« 
"WZGLĘDNIE żadnych spraw Res 
dakcja nie załatwia. 

Za artykuły nie zamówione Redak» 
cja nie placi wierszowego. 

Rękopisów nadesłanych Redakcja 
nie zwraca. 


Dnia 8 bm. odbyło się w sali posie- 
dzeń Magistratu pod przewodnictwem 
wiceprez. dra Jana W eryńskiego po» 
siedzenie Podkomisji R. M, dla spraw 
a teatralnych. 
S4OJE 0053: Przedmiotem obrad posiedzenia Ko: 
Konserwatory 1/4waz  50gr 
«gumką isprężynką 1/2szer. 60 gr 
i wielki wybór butli — poleca 
Najtańszy skład porcel. szkła i naczyńkuch. 


Kazimierz LEWICKI 


Lwów, plac Mariacki 10, tel. 229-15 


„ od 10 gr 
misji, pierwszego w bież, sezonie tea- 
tralnym był program artystyczny na 
sezon 1958/59 oraz 
teatralnego. 
ceprezydent, witając nowego dyrektora 
Teatrów w osobie p. Mieczysława Szpa 


sprawa Muzeum 
Posiedzenie zagaił p. wis 


kiewicza. P. wiceprezydent zobrazował 
dotychczasową działalność dyr. 
kiewicza i teatrów pod zarządem miaz 
sta. Jak wynika 
frekwencja publiczności w bież. 
nie teatralnym wyraźnie się popraw 
Zarząd Miejski 
wstępu przeciętnie o 20 proc., 
le tak wys 


"OBÓZ ZJEDNOCZENIA NA: AA 
RODOWEGO: Prezydium Okręgu 
"Lwowskiego we Lwowie mieści się 
w lokalu przy ul. Bourlarda 5, H p. 
Prezydium Okręgu przyjmuje 
w poniedzialki, środy i piątki w go* 
dzinach od 10—12:tej 
Tel. Prezydium nr. 110:45, 
bretariatu nr. 111-24. 
OBWÓD LWÓW:PÓŁNOC, do 
którego należą dzielnice: II, III, VII, 
VII] į IX, mieści się w lokalu przy 
ul. Leona Sapiehy 4, I p. 
Biura czynne codziennie od zadzie 
ńy 9--i5-tej i od 17—19:tej z wyiat- 
kiem soboty popoludnia, oraz niez 
dziel i świąt, tel. nr. 110-09, 
glaszenia osobiste lub listowne 
in członków przyjmuje się codzien» 
mie od godz. 9—-1I2=<tej i od 17--19. 
OBWÓD LWÓW:POLUDNIE, 
Go którego należą dzielnice: I, IV, 


posiadanych dat — 


sezos 


obniżył ceny biletów 
zaś na 
przed poł. 


koncerty i imprezy muzyc 
tel. Se- 


datnie, że bilety są do nab 
szy już od 25 gr. 
Następnie p. Przewodniczący od 
tat pismo b. dyr. Warneckiego z po 
jękow 


ia począw: 


za wydatne 
w 


iem dla Komisji 


poparci: go w pracy artystycznej 
czasie jego dyrcktury, a w odpowiedzi 
na to Komisja uchwaliła jednogłośnie 
wystosować do dyr, Warneckiego list 
z podziękowaniem za pracę i zasługi, 
meen 

SWI; WIT: Nedeni 


Hrabina Wladinow. 
icy i RAE: w ognin. 


V i VI, mieści się w lokalu przy ul. GE 

Aska GznG-22. Tp Panrra FOTOPLASTIKON — pl. Mariacki 5. 
hórąńczyzny 22, I p. „Londyn”, stolica Imperium Brytyjskiego, 
Biura czynne codziennie od 9—13 TEATR 

117—20, z wyjątkiem soboty por | meme 

poludniu, oraz niedziel i świąt. — — UROCZYSTE PRZEDSTAWIENIE 


GAŁĄZKI 


ko w 


ROZMARYNU". Dzisiaj, 
Święta Niepodległości, odbę* 
edno przedstawienie „Gałązki 


295-81. y 
złoszenia osobiste lub listowne 


Te, 


mków przyjmuje sie codzien= ry o godz. 15-cj (6 wicez) dla 

dz, 9--15 i od 17—19, wojska it p. Biletów na to przedstawienie 
ZIEDNOCZENIE POLSKICH | "e sprzedaje się 

r TAE AC $ — AKOCHANA KRÓLOWA”, oto 

ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH: | tytut Ee premiery Teatru W., która ods 

Lokal organizacji i świetlica mieści | będzie się już w sobotę, 12 bm. Insceniza- 

przy ul. Rutowskiego 1. 8. Go- | cja tej uroczej operetki spoczywa w rękach 


. Kuligowskiego, opracowanie 
muzyczne kapz!mist . Munda, bogata w 
oryginalnych pomysłach oprawa dekoracyj- 
żeńskiego. Choreogra 

istrz E, Papliń= 
© swoją partnerką primas 
licz- 


codziennie od 
w niedzielę od 


nv urzędowania 
Yetej. da 20tei, 
tei do 13-tei. 


TEATR WIELKI: 


ADRIA; W ogniu pocisku, oraz Maly cza- Która nadzwy 


APOLI ©: Gehe; H. włórzona zostanie w 
ATLANTIC: Bool elę, dn. 15 bm. w Teatrz 
1 nik Królewski 12 w poludnie, w premierowej obsadzie. 


Alarm na morzu Ceny miejsc popularne. 


CHIMERA: La Mabar - POPOŁUDNIOWE PRZE! 

EMPIRE; Królewna $ „OSTATNIEJ NOWOŚCI". W nic- 
EUROP. nie he ję, 13 bm, w Teatrze W. o g. 4 popol. 
GLORIA: Ko! p nad przepaścią i Pan dbedzie się popoludniowe dstawienie 


redaktor 
NA: Druga Mlodość 


| cieszącej się 
Ostatnia brygada i Koloro- | 


świetnej komedii  francus 
niem, „pt „O- 


wciąż niesłabnącym powo 
statnia nowość”. Ceny miejsc 
— LWOWSKIE TOW. ROLNICZE od 
kilku lat prowadzi akcję zakładania sadów 
Wschodu 


imo, że drzewka owocos 


A; Profesor Wilczur, 
MIT Robert Bertrand, 
WRAZ; Port Artura. 


MUZA; Rosalie. we ż 
> ve są di w latach ub., zapotrze- 
PALACE: Granica w/g pow. Nałkowskiej. | bowanie na drzewka jest bardzo duże. Os 
dyplomatyczna gólem zakupiono drzewek za 90.000 zł., 


liwa 13-ka. 
TO: Lekarz pięknych kobiet 
Olimpiada, część II. 

ÓWY: 1) „Lambeth Walk”, 2) „Indie | 


przy czym w akcji tej LTR, korzystało z 
kredytu Banku Rolnego. 

KONCERT INAUGURACYJNY w 
sali Polsk. Tow. Muzycznego odbędzie się 
w piątek 18 bm. — Program wieczoru po- 


Bitch, o 5.6 wiecz.: „Gałązka rozma: | balerina M. Kolpikówną wystąpi w 
Sys nych produkcjach tanecznych. Obsadę two» BEAR Ń OC 
Sobota, o g. 7.30 wie „Zakochana | rza najwybitniejsze siły zespołu teatrów rskie „od Mszutka Daon 
ORO EEEE pp.: K Aalwiez$zyjkownka, |. Leliwa, T. | pięrwęzej Blygądy: « Żolnięzowi » 
TE Strows i iani, W roli tytułowej wystapi z ady”. Zobiemowi p 
_ TEATR ROZMAITOŚCI: znakomita. śpiewaczka M, Didur/Załuska ROW RAE 
Nieczynny, zaś w roli Króła ujrzymy znanego artystę A 
R Igo Syma. R 
KINOTEATRY: KRÓLEWICZ RAK" — _ czarodziejska es pg wstac a 


broń całą ludność męską, W niektó: 
rych miejscowościach napotyka na 0z 
rężny opór chłopów. 

Wieś polską Sokolniki opadły bans 
dy hajdamackie i oddział regularnego 
wojska; wieś została przez nie spalona 
doszczętnie, choć żadnej akcji zbrojnej 
nie podejmowała, 


Z Podkomisji teatralnej 
: Rady miejskiej 


jakie położył dla teatrów lwowskich. 
Z kolei dyr. Szpakiewicz przedłożył 
Komisji program artystyczny na naj- 
bliższy kwartał, zaś w ogólnych zary= 
sach na cały sezon 1958/39, Z progra- 
mu wynika, że dyr. Szpakiewicz ue 
względnia w nim na pierwszym mieje 
scu autorów polskich, zarówno dawz 
snych, dla których 
przeznacza ko połowę repertuaru. 
Z obcych przewiduje autorów niemiec 
kich, francuskich, angielskich i amery: 
kańskich- © 


Str. 9 


Pomoc zimowa 

w grudniu b. r. 
dium Wycaziału wykonawczego 
Obyw. Komitetu Pomocy Zis 
mowej Bezrobotnym we Lwowie obs 
radewało w dniu 9 b. m. w ratuszu. 
Ustalono, że świadczenia dla bezrobot 
nych rozpoczną się z dniem 1 grudnia, 
natomiast spłata daniny przez obywa: 
teli odbywać się musi już w listopa: 
dzie, ponieważ Komitet potrzebuje fun 
duszów na uruchomienie akcji, 

Uchwałono  preliminarz wydatków 
na grudzień b. m. w następujących 
kwotach: pomoc w gotówce 30.346.354 
obiady i chleb ala nowozakwalifi« 
kowanych i chorych 2.500 zł, mąka 
świąteczna 4.379.13 zl, węgiel 3.452.48, 
dożywianie dzieci 10.000 zł, pomoc lex 
karska 1.000 zł., świetlica 903.76 zł, wy 
datki administracyjne 1.170 złą, razem 
1.71 zł, Ilość rodzin objętych pomo 


Pr 
i 


Ww najbliższ ym czasje zwołane zosta 
ną posiedzenia sekcji Komitetu, by 
gotować program działalności na 
ń, jak akcji rozdzielczej, świe» 
, pomocy lekarskiej, dożywia« 
nia dzieci i t. d. Komitet apeluje do o7 
bywateli Lwowa, by przez rychłą spłae 
tę daniny umożliwili pokrycie przewie 
azianych wydatków. 


|| ETEENI EEE AEE EEO 


Na koniec prof. Kolbuszewski refe | 


rował sprawę Muzeum tetralnego, do 
którego powstania przyczynił się Zas 
rząd Miejski i b. dyr, Warnecki, Jak 
wynika z relacyj mówcy, zdołano 
w ciągu niespełna roku zebrać kilka 
tysięcy afiszów, począwszy od r. 1794, 
wiele recenzyj, fotografij, pamiątek itp. 
Otwarcie Muzeum teatralnego ma na- 
stąpić w dniu 22 listopada 1938 r., ja: 
ko w 20O<lecie oswobodzenia Lwowa, 
Z tej okazji Komisja uchwaliła zaape- 
lować do społeczeństwa lwowskiego o 
zasilenie nowego Muzeum pamiątkami 
i zabytkami teatralnymi z dawnych lat, 
jakie niejeden z mieszkańców Lwowa 
niewątpliwie prywatnie nosiada. ` 


święcony w calości arcydziciom 
pina wykonany zostanie przez 
sławy pianistę Raula Koczalskiego. Bli 
szczegóły o tym artyście podamy w najbliż- 
szych dniach. Część dochodu z koncertu 
zeznaczona na Miejski Obywatelski Ko» 


FUTRA 


DAMSKIE I MĘSKIE 
modernizacja, przeróbki 
najgustowniej wykonuje 


Magazyn i Pracowni 


Futer 


KAROL SCHURSR 


Lwów, Senatorska 11a 
obecnie Paderewskiego 
telefon 269 36 


— „DZIEŃ WOLNOŚCI — DZIEŃ RA. 
DOŚCI*. Programy koncertów radiowych 
w dniu ch bm. przyniosą wyłącznie mi 


skiego, chóru Zaremby, or: 
Nermińskiej, J. Klimaszewi 
Maszyńskiego i H. Ładosza. 
— „POLSKA W DNIU. 
DA 1918 RO 


— SZCZEPKO I TOŃKO PRZED ML 
KROFONEM wystąpią z nowym dialo- 
giem w przerwie koncertu, który nadany 
będzie ze Lwowa, 11 bm, o I3etej. 


RÓŻNE 


= "NABOŻEŃSTWO DZIĘKCZYNNE 
za zwycięstwo sprawiedliwości i przyznanie 
Węgrom terytoriów Słowacji zamieszkałych 
przez większość węgierską odbędzie się sta: 
raniem Polsko - Węgierskiego Towarzy» 
stwa we Lwowie we wtorek dnia 15 bm. o 
godz. 9-ej w kościele Archikatedralnym 
obrz łac. we Lwowie. Towarzystwo Pols 


Nabożeństwa za poległych 
policjantów 

We Lwowie, Stanisławowie i Tarnos 
polu, odbyły się wczoraj uroczyste nae 
bożeństwa za policjantów, którzy pos 
nieśli śmierć podczas spełniania obo 
wiązków służbowych. W ciągu ostate 
niego roku poległo w walce z przestęp« 
cami 29 granatowych żołnierzy, Co 
rocznie w przeddzień Święta Niepodle 
glości Korpus policji składa hołd pos 
leglym kolegom. W ciągu lat dwudzie 
stu, — 659 oficerów i szeregowych P. 
P. poległo w obronie prawa i bezpie- 


Srebrne medale 


„20:letnią służbę”, już do nab 
w Polskiej Agencji Telegraficznej, 
Lwów, ul. Akademicka 11, I p. codzien 
nie w godzinach od 9 do 14. 


IPIE ISTE L TOT E EEE IOE 


sko-Węgierskie zapra stkich człon- 
ków, oraz wszystkich przyjaciół bratniego 
narodu węgierskiego do gremialnego wzię: 
cia udzialu w tym nabożeństwie dziękczyne 
nym 
— W WOTYWNYM KOŚCIELE MAT- 
KI BOSKIEJ] OSTROBRAMSKIEJ wc 
Lwowie — odpust Matki Boskiej Ostróż 
bramskicj, poprzedzony 40-godz, h- 
stwem w dn. 13, 14 i 15 bm. Na powyższe 
uroczystości, a Szczególnie na sumę ponty: 
fikalną w środę 16 bm. o g. 10.30, serdecze 
Ks. Salezjanie. 


nie zapraszają Ks. 
ŚWIETLICA RODZINY WOJSKU 
przy Lwowskim pułku lotniczym 


a czlonkinie wraz z. rodzinami na 
czór Śląski, który odbędzie się dn. 

la o g. 1650 w Kasynie pułku K 
wie. Program w wykonaniu dzieci 
licy. Samochód będzie oczekiwał go- 
na rogu Alei Focha godz. 16-ta. 
TRADYCYJNA KATARZYNKA LE 
SKA odbędzie się w salach Kasyna ı 
Kola Lit-Art, Akademicka 13, dn. 19 bm 
ck o Żlsszej. Dochód na fundusz 
kowy dla niezamożnych harcerzy 


ów. 
ZWIĄZEK PAŃ DOMU, Batorego 


podaje do wiadomości, że: 1) w dniu 
15 bm. rozpoczyna się nauka na ayro 
vym kursie gotowania i orgali 


domowych dla pań. 2) W dniu 15 R 
zyna II cykl nauki (ciasta, pieczy- 
kursu dokształcającego dla pomocnie 
owych. Nauka SĄ się we wt 

. 16—1%tej, Równocześnie Zw. 
Domu (Batorego 38) zawiadamia, że w 
dniu 14 bm, w ramach obchodu 20slecia 
odległości Polski i Obrony Lwowa, 
wygłosi odczyt doc. dr  Charewiczowa 
y w Polsce Odrodzonej", 
— ZARZĄD OKR. ZW. 


HARCER- 


STWA POLSKIEGO we Lwowie, urządza 


w 


nadchodzącą niedzielę 13 bm. w salach 
ła Macierzy, przy, ul. Zimorowicza, 
ką jesienną zabawę harcerską, Początek, 
bawy dla młodszych o godz. 15, dla star: 
ych o godz 18. Przez cały czas zabawyl 
czynna bogato zaopatrzona loteria fantowa. 
Do wygrania: rowery, aparaty fotograficz- 
ne, rakiety i wiele cennych przedmiotów. 
Bilety w cenie: dla starszych po 50 gr., dla 
dzieci po 20 gı 

DYREKCJA OKR. KOLEI PAN 
STWOWYCH we Lwowie zawiadamia, żi 


Str. 10 


„DZIENNIK POLSKI" sobota, dnia 12 listopada 1938 r. 


Poświetenie nowoczesnej jezdni 
na uł. Gródeckiej 


Wczoraj o godzinie 10-tej odbylo się 
około ostatniego przystanku linii tram 
wajowej nr. 8, uroczyste poświęcenie 
i otwarcie nowej jezdnj na ul, Gródec» 
kiej, wybudowanej na długości 3 km. 
W. uroczystości tej wzięli udział p. 
wojew. Biłyk, prez, miasta dr Ostrow= 
ski z wiceprez, i licznym gronem ław= 
ników i radnych, naczelnicy wydzias 
łów, dyr. przedsiębiorstw miejskich, 
organizacje i stowarzyszenia z dzielni» 
cy gródęckiej, oraz liczne grono miesz 
kańców. 

Do zebranych przemówił prez. miaz 
sta dr Ostrowski, a następnie dyr. inż. 
Serafin skreślił historię budowy tej us 
licy, 

Następnie ks, kanonik Żak, 
miejski dokonał poświęcenia 


radny 
jezdni, 


wyrażając życzenie, by ta zbożna praca 
Zarządu miasta dawała jak najlepsze 
owoce. Po poświęceniu p. wojew, Biz 
łyk przeciął symboliczną wstęgę i ogło: 
sił ulicę za otwartą. Przemówił jeszcze 
rad. miejski z tej azielnicy p. Stawni- 
czy, dziękując prez. dr Ostrowskiemu 
za zajęcie się tą zaniedbaną dotychczas 
ulicą. Obecnie mieszkańcy tej ulicy o- 
trzymali wodę i światło, a w ostatnich 
czasach piękną drogę, która przyczyni 
się do rozwoju tej dzielnicy, 

Na tym zakończono uroczystość o+ 
twarcia, po czym wszyscy obecni auta» 
mi i autobusami przejechali całą trasę, 
podziwiając nowoczesny wygląd góre 
nej ul, Gródeckiej, która połączy miaz 
sto z lotniskiem na Skniłowie. 


Z sali sądowej 


Rozprawa dr Pozowskiego odroczona 


(--) Adwokat krakowski dr Adam 
Pozowski, odpowiadał dnia 9 b. m. 
przed sędzią grodzkim dr Garlickim za 
zniesławienie dr Stanisława Steigera, 0< 
skarżonego ongi o zamach na Prczys 
denta Rzeczypospolitej. Steiger, obece 
ramm 


Přayjechali do NOWEGO 
„HOTELU EUROPEJSKIEGO" 


Horodyński Eustachy, wł. dóbr — Sz 
rowice; Studnicki Tadeusz, dyrektor — 
ków; ks. Sapicha Leon, wł, dóbr — Bilka 
Szlachecka; Borysławski Antoni, urzędnik 
— Gdynia; Wierzbowski Tadeusz, wł. dóbr 
— Suchodoly; dr Gelber Michał, dzienni. 
kars — Jerozolima;  Maternowski 
mierz, dyr. dóbr — Jasienica Rosicka; hr. 
Potocka Anna, wł. dóbr — Derezna Wo- 
lyń; Vogt Jerzy, przemysłow. — Biała Kra» 
kowska; Mondschein Artur, dyrektor 
Katowice; Szelągowski Adam, profesor U- 
niwersytełtu — Lwów; hr, Rostworowski 
Kazimierz, wł. dóbr — Hrchorów; Bohosie» 
wicz Erwin, wł. dóbr — Podhajczyki; dr 
Fel Dawid, adwokat — Czortków; 
Benser Walter, kupiec — Frankfurt n/M.; 
Garfinkel Henryk, kupiec — Warszawa; 
Fuchs Karol, em. major — Złoczów; Waje 
man Jakub, dyr. firmy Philips — Warsza- 
wa; Gorzelewski Cezar, inżynier — War» 
szawa; Skwara Władysław, szef biura — 
Borysław; Schnapp Salomon, inż. — Dro- 
hobycz; Polturak Irena, pryw. — Warszaz 
wa; Cetner Marian, inżynier — Warszawa; 
Friedlinder Leon, inżynier — Sanok; Smo- 


leńska Aniela, ziemianka — maj. Przas 
snycz; Zakrzewski Zygmunt, inż — Grus 
dziądz; Teodorowicz Janina, wł. dóbr — 
Tuchów; Makulski Tadeusz, i — Kra- 
ków; Blaustein Alfred, inż. — Gorlice; 
Rychly Herta, prywatna —  Worochta; 


Dunkelblum Wolf, przemysłow. — Ryga; 
Flausmanowa Klara, żona adwokata — Dro 
hobycz; hr, Dzieduszycki Juliusz, wł. dóbr 
— Jezupol; Borowski Paweł, inżynier 
Włocławek; Ratafia A., kupiec — Włocłae 
wek; Cukier E, urzędnik — Warszawa; 
dr Sopulak Michał, ksiądz — Raków pow. 
Bolina. 


z powodu przebudowy mostu wstrzymuje 
ogólny ruch pociągów na wąskotoro+ 
wej Nowy—Łupków Wąski—Cisna w cza- 
sie od 14 do 20 listopada br. włącznie. 

— Z POWODU przypadającego w dniu 
Ul bm. Święta Niepodległości, Starostwo 
Grod: przypomina, że w dniu tym 
wszy: sklepv, zakłady fotografic: 
fryzjernic mają być bezwzględnie e: 
te, Mogą być jedynie otwarte sklepy z na- 
hjałem i kwiatami, w godzinach od 7 do 
3 rano 
— DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
od 6 do 12 listopada: 

Błądzińskiego, Łyczakowska 57. — Brett- 
lera i J. Pinelesa, Rynsk 18. — Dorżawetza 
pl. Teodora 5. — Ettingera, pl Gołuchow= 
skich 14. — Haya, ul. Kołłątaja 12. — Ka: 
niewskiego, Leona Sapichy 15. — Kurkics 
więza, Unii Brzeskiej 4. — Lauera, ul. Ja. 
giellońska 12. — Łazowskiego, 29 Listopada 
75, — Marguliesa, ul. Żółkiewska 52. — 
Markowicza, Zyblikiewicza 50. — Mikolas 
scha, ul, Kopernika |. — Nussbauma, ul. 
Krakowska 26, — Pilewskiego, ul. Akadc 
micka 28. — Poratyńskiego, pl. Bernardyń: 
ski 1, — Reissowej, Zamarstynów, ul, Lwow» 
ska 43. — Scheinbacha, ul. Gródecka 30. — 
Somersteina, ul. Janowska 2. — Sussmana, 
ul. Kurkowa 5. — Teneckiego, Zielona 33. 
Wjtowiczą, Leona Sapichy 77. — Zarzyc- 

czo, ul, Żółkiewska 71. — Zygmuntowi» 
| za ul. Gródecka 84. 


nie adwokat w Będzinie, uczuł się do: 
tknięty wyrażeniem dr Pozowskiego, 
który w mowie obrończej, wygłoszonej 
w dniu 15 lutego b, r, w procesie As 
dama Doboszyńskiego, przypisał “mu 
winę owego zamachu, pomimo, że sąd 
uwolnił Steigera od winy i kary. 

Oskarżony nie poczuwa się do winy, 
twierdząc, że zwrot użyty przez niego 
brzmiał inaczej i miał wskazywać, ja» 
ka to droga wiedzie od oskarżenia do 
wyroku, a prasa jego słowa znicz 
kształciła. Dr Pozowski zgadza się na 
złożenie deklaracji w tym duchu, a je: 
żeli oskarżyciel prywatny tym się nie 
zadowoli, skorzysta z obrony przysłu+ 
gującej oskarżonemu i zaofiaruje dos 
wód prawdy, 

Zast, osk. pryw. dr Landau, zgodził 
się na złożenie deklaracji, domagając 
się zarazem przeproszenia dr Steigera i 
odwołania zarzutu, na co dr. Pozowski 
nie przystał. Dr Landau prosi o do: 
puszczenie zeznań jako świadków o= 
skarżycieli w procesie Doboszyńskie= 
go wicepr. dr Olberka i Olszewskiego, 
oraz dziennikarzy red. Brata, Dziubki 
i Zduńczyka. Obrońcy oskarżonego 
wnoszą na przesłuchanie Marii Pastere 
nakówny i Feliksa Lewickiego, którzy 
zeznali ongi, że widzieli jak Steiger 
rzucał bombę w stronę Prez. Rzplitej 
Wojciechowskiego, 

Sąd postanowił powołać na świad: 
ków obu prokuratorów i red. Zduńs 
czyka i w tym celu odroczył sprawę do 
15 stycznia 1939, Natomiast wnioski na 
przesłuchanie świadków z procesu Stei 
gera odrzucono, ponieważ wtedy sąd 
przysięgłych nie dał im wiary. 


Proces 0 zajścia 
antyżydowskie 


(=) W związku z rocznicą śmierci 
š. p. Stan. Wacławskiego, przyszło w 
roku ubiegłym we Lwowie do zajść anz 
tyżydowskich. Po akademii, jaka od: 
była się dnia 10 listopada 1937 w II. 
Domu Techników, grupa złożona z 
200 osób, udała się w pochodzie do 
miasta, wznosząc okrzyki antyżydowe 
skie, tłukąc szyby w sklepach żydowe 
skich i bijąc przechodniów o semickim 
wyglądzie, Policja rozprószyła demon 

i przytrzymała kilkanaście o* 


strantów i 
sób. 

Dnia 10 b. m. odpowiadali przed są- 
za udział w tych zajściach: 
ych uczelni Z, Happach, 
B. Handt, A. Trzcińs! i 
wicz, Fr. Lang, P. Ha à 
piela, absolwent U, J. K. WŁ. Kłos, os 
raz troje urzędników prywatnych: L. 
Janicka, R. Bronirski į Z, Górka. O: 
skarżeni z wyjątkiem Langa, wyparii 
się winy. Rozprawę, którą prowadzi s. 
o. Majkowski, odroczono, ponieważ 
nie stawili się niektórzy świadkowie. 
Oskarża wiceprok. Kosiński, bronią 
adw. Batycki, Nadachowski i Treszka. 


Sz 


Z sali koncertowej 


Nr. 312 


Koncert Filharmonii Lwowskiej 


Realizacja programu drugiego kon: 
certu Filharmonii lwowskiej wymagała 
dużego wysiłku artystycznego dyry 
genta, równocześnie stawiając zespół 
instrumentalistów niezbyt jeszcze zgra 
ny przed zadaniem przerastającym na* 
razie jego możliwości wykonawcze, 
W programie umieszczono Becthovce 
na ,Leonorę* Nr. 3, Brahmsa „Sym 
fonię D-dur", z najmłodszych zaś $. 
Prokofiewa „Symfonię klasyczną" os 
raz T, Kasserna „Symfonie na głos”. 
To też z pewnym niepokojem oczeki 
waliśmy zapowiedzianej audycji, mie 
mo, że nazwiska świetnej solistki Ewy 
Bandrowskiej oraz dr. Adama Sołtys 
sa dyrygenta, opanowanego, spokoj: 
nego, doświadczonego a pod wzglę: 
dem artystycznym stojącego na wysos 
kim poziomie, gwarantowały poważny 
sukces artystyczny, 

Największe zainteresowanie dość 
licznie zgromadoznej publiczności, sku 
piało sę około dzieła lwowianina Ta- 
deusza Kasscrna, którego niewłaściwie 
może nazwana „symfonia na głos”, 
dzięki współudziałowi artystki tej 
miary jak Ewa Bandrowska odniosła 
sukces bardzo poważny. Trudno o ide 
alniejszą wykonawczynie dla tego niee 
zmiernie skomplikowanego i  stosune 
kowo nie zbyt wdzięcznego partu wo: 
kalnego. Wielki artyzm Bandrowskiej, 
jej fenomenalna technika wokalna o- 
raz wielka muzykalność, potrafiły in- 
teresujące i oryginalne dzieło podać 
w formie tak skończenie pięknej į szla 
chetnej a zarazem przekonywają 
wykonanie kompozycji Kasstrna 
wzbudziło ry entuzjazm. 

Zadanie postawione przez kompo« 
zytora orkiestrze — również nie nalce 


ło do łatwych zególnym zatem 
naciskien podkreślić musinv wielkie 
zalety kapelmistrzowskie dr. A. Sol- 
tysa į wyrażamy mu za piç intere 


etację słowa uznania. 
chetna i piękna „Symfonia De- 


dur” Brahmsa, dzieło niezwykle war 
1ościowe, pełne świeżych pomysłów te 
matycznych, o skomplikowanej faktu: 
rze poliłonicznej i wyjątkowo kunszto 
wnej i finczyjnej instrumentacji, prze 
rastało na ogół możliwość poprawa 
nych świadczeń nie zgranej j 2 dos 
statecznie orkiestry, — Wysiłkom jed 
nak kapelmistrza i dobrą wola instrus 
mentalistów, udało się dzieło to wyko 
ć zadawalającoj gdyby wykolejenia 
szczegółnie w „Adagio“ były mniej ja: 
skrawe, całokształt byłby poprawny, 
Becthovena uwerturę „Leonorę” slu 
chamy zawsze z najżywszym zadowo» 
leniem. Dzieło to, zadyrygowane pizeż 
dr A. Soltysa największym snawe 
stwem, wywarło głębokie wrażenie, 
Podobnie i kunsztowna - „Symfonią 
klasyczna” Prokofiewa, pełna dowcipe 
nych tematów i niezwykła w ujęciu, 
wykonaną została doskonale. W koń: 
su wspomnieć musimy o „Uwerturze” 
J. Ruckgabera, dyrektora Tow. Muzy: 
cznego we Lwowie w latach 1550 — 


kompozycji bardzo poprawnej pod 
względem formy a zmontowanej na 
motywach niewyszukanych wpraws 


dzie, jelnak miłych i melodyjnych, 
Jak widzimy program audycji zado- 


wolić musiał nawet najwybredniej: 
szych — a niczmordowany kapele 
mistrz dr A. Sołtys złożył ponownie 


dowody swego dużego talentu į nie 
pespolitych warunków artystycznych. 
Znakomitego dyrygenta i Świetną sor 

ce Ewę drowską oklaskiwano 
stycznie, zmuszając śplewaczkę 
do naddatków (Reger, Różycki), któ 
re w jej niczrównanej interpretacji wy 
wołały burze zachwytu, 


orkiestrze Filharmonii lwow 

jej widoczną szczerą prace j 2 
ś podkreślamy drobne, 

tne zmiany. w cbsadzie 

pultów skrzypcowych, 

T- WELESZCZUK 


Polskie Linie Lotnicze „Lot 


Rozkład od 7-go b. m. do odwołania 
Czas lokalny 


Poniedziałki 900 o. WARSZAWA p. 13:30 Środy 
A 1430 p BUKARESZT o. 1000 z 
Czwartki 10:40 o. WARSZAWA P 13:25 Sohoty 
= 13:25 b. BUDAPESZT o. 10:40 w 
Codz. iw niedz. 80 o. WARSZAWA p. 1720 Godz. i”w niedz 
T: 9:20 Pp. POZNAŃ o. 16'00 « 
. 9:40 o. POZNAŃ p. 15:40 "n 
w. 1050 p. BERLIN o. 1430 P 
Wt, czwart., sob, 755 o. WARSZAWA p. 13:45 Pon, środ, piat 
z 940 p. KAUNAS o. 1200 el 
> 10:00 o. KAUNAS p. 11 40 n 
5 1205 p. RIGA o 1135 E 
3 12:25 o. RIGA p. 1115 A 
m 13:40 p- TALLINN o, 10:00 * 
a 1400 o. TALLINN p. 940 < 
s 1430 pP HELSINKI o. 91u eż 
Wtorki,” soboty 80 o. WARSZAWA p. 1300 Wiorki,” soboty 
„ 1520 P ATENY o. 800 ù 
Środy, "niedziele 90 o. ATENY p. 1530  Pomiedz,  plątk 
A 330 p. LYDDA o. 1100 b, 
EEEN EIEEE, OTT 
Sprostowanie 


KRONIKA WYPADKUW 


(a) I w dniu wczorajszym, podobnie 
jak od szeregu dni, raport policyjny 
nie wykazywał szczególniejszych wyż 
darzeń, 

Jak donieśliśmy, sprawcy włamania 
do III. Miejskiego Urzędu dzielnico= 
wego przy ul. Kuszewicza i. 1, zostali 
przytrzymani. Raport wczo: poz 
daje ich nazwiska. Włamania dokona: 
li: Leon Frank (ul. Pełtewna 45), Józef 
Musiał (ul. św. Wojciecha 64) i Stanie 
sław Martyniuk (ul. Jasińskiego 25). W 
czasie rewizji znaleziono w mieszkaniu 
tego ostatniego włamywacza 220 
bilonie. Aresztowanych, którzy nie 
zdołali przedstawić swego alibi, odstas 
wiono do dyspozycji sędziego śledczes 
go. 

Nieznanym pozostał rabu uliczny, 
który wczoraj wieczorem na ulicy Jas 
nowskiej, w pobliżu kościoła o, o, Res 
formatów wyrwał z rąk Janiny Zającze 
kowskici torehke z zawartością 5 zł, 


W numerze wczorajszym, skutkiem 
niedopatrzenia w korekcje zakradła się 
pomyłka. Mianowicie na str. 9 w „Pros 
gramie obchodu” dzisiejszych uroczy“ 
stości podano, że defilada odbędzie się 
o godzinie 20, zamiast o godzinie 11.20. 
za co czytelników przepraszamy. Red 
Sameera YE TEE 


ŚMIERTELNY ZŁODZIETSKI PO 
RACHUNEK 


(a) Na folwarku w Waniowie, w po. 
wiecie sokalskim, znaleziono wczoraj 
zwłoki znanego w okolicy złodzieja i 
awanturnika Władysława  Waśkowa: 
Jak stwierdzono, Waśków wywołał 
ania poprzedniego na zabawie tanecz* 
nej w „Proświcie* awanturę, W czasić 
której, na tle jakichś bliżej nicznanyć 
porachunków osobistych przez nieznać 


, nego osobnika został pchnięty dwuć 


krotnie nożem, skutkiem czego na mic 
scu wyzionął ducha. 


INFORMATOR 


TANIEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU 
jest nieubłagana | corocznie 

uż» nie robiąc różnicy dla płci, 
chórób płucnych, bronchitu, 

grypy: uporczywego męczącego kaszlu itp. 

2608 

który ułatwiatąc wydzielanie się plwociny, 

usuwa kaszel, wzmacnia organizm i samo- 


BELO SER EE O ESEE 
wieku i stanu pociąga bardzo 

stosują Pp. Lekarze 
poczucie chorego. oraz powiększa wagę 


GRUZLICA PŁUC 

eE e 13 
„BALSAM TRIKOLAN-AGE" 
pee eorne Ak Naa 


OBRAZY — OKAZJE 


pierwszorzędnych malarzy polskich 
=== gwarantowane oryginały 


Ceny niskie. Warunki dogodne. 


PAWEŁ STELMACH 
Lwów, Słowackiego 2. p. 
Oprawa obrazów, ramy, karn sze, szyby, lustra. Š 


PRZERABIA i POKRYWA 


Kołdry - Materace 


w jednym dniu 


A. PIETRUSZEWSKI - 


LWÓW, HALICKA 20. Tel. 212-33 © 
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Ceny najniższe 


myśla 
OTWARCIE NOWEJ POLSKIEJ 
PLACÓWKI. Przy ul. Mickiewicza, 


W lokalu dawnego fotografa T. Sem: 
taua, który wyjechał na Śląsk, otwarta 
została nowa placówka polska, detalis 
czna sprzedaż wyrobów tytoniowych, 
prowadzona „przez p. St. Włodka, — 
Społeczeństwo  przemyskie powinno 
Wyzyskać tę sposobność į przez poz 
Bieranie polskiego sklepu, przyczyś 
nić się do rozwoju wyłącznie polskie: 
go handlu, (H, N.). 
»FREDREUM* NA 11 LISTOPA- 
DA. W piątek dnia 11 listopada Tow. 
„Eredreum* odegra w sali własnej na 
Zamku Srakt. komedię J. Szaniaw» 
skiego „Żeglarz“. Przedstawienie poz 
Przedzi przemówienie prof. dr St. jer 
schjny. Zapowiedź tego występu wyż 
wołała wśród teatralnych sfer Przemy: 
bardzo żywe /zainteresowanie. 

(H. N) 

WŁAMANIE DO „KASY STEF- 
CZYKA*, Do Domu Ludowego w 
Grochowcach włamali się ubiegłej no+ 
cy nieznani sprawcy, którzy rozpruii 
*najdującą Się w jednym z biur kasę 
Wertheimowską, stanowiącą własność 
Pn. „Kasa Stefczyka”. Bandyci skradli 
łą znajdującą się tam gotówkę w wyż 
okości 700 zł. i zbiegli w niewiadoż 
mym kierunku. (H, N.). 


s 


DZIANIN OTSI S 


Z Łarnopoia 


W obliczu zmagającej sie coraz sil- 
niej dynamiki mniejszości narodoz 
wych na kresach Wschodnich, gd 
każdy wysiłek rozumnej normaliza 
cji stosunków wykorzystywany jest z 
żelazną konsekwencją wyłącznie dla 
wzmożenia sił gospodarczych, dostar 
czających środków materialnych naj- 
częściej wrogich nam odłamów mniej- 
szościowych, społeczność polska krez 
sów w samoobronie swych odwiecze 
nych praw i w poczuciu obowiązku 
wobec całego narodu, definitywnego 
ugruntowania polskości tych ziem, zry 
wa się do planowej akcji ogniskującej 
w działalności t. zw. Komitetów Poro- 


zumiewawczych Polskich Organizacji 
Społecznych z siedzibami we wszyst- 
kich kresowych miastach wojewódz» 


kich i powiatowych. Zamierzenia tyci 
placówek idą w kierunku zespolenia 


całego clementu polskiego bez różnicy 
nastawień politycznych, przez skoordy 
nowanie pracy społecznej, unarodo: 


wienie i rozbudowę przemysłu i han 
dlu, przez umocnienie gospodarczej 1 
ideowej w duchu polskim moczrstwo= 
wej racji stanu tych 
— stworzenia najsilniejs: 
nej przeciw każdemu zewnetrznemu 1 
nemu nieprzyjącielowi 

7 kardvnalny c= 
kresowca 


wymienione Komitety 
apelem do całego spele 


Śniegowce po zł. 3:90 i 4:90 
Buty filcowe zakopiańskie >>> 


Z Rude 


ELEKTRYFIKACJA POWIATU 
RUDECKIEGO. Po przeprowadzeniu 
w ub. roku elektryfikacji Komarna, o+ 
statnio dzięki inicjatywie * burmistrza 
Buraczyńskiego, rady miejskiej z p. 
Zbrożkiem na czele, oraz dzięki popar 
ciu star. Sarneckiego, przeprowadzono 
zaciąg elektryczny w Rudkach, Od 
dnia 6 b. m. Rudki posiadają już $wia« 
tło elektryczne, co oczywiście wszyscy 
mieszkańcy przyjęli z zadowoleniem. 


Z. Jarosławia 


W lasach w Cetuli obok Bobrówki 
w powiecie jarosławskim od dłuższego 
czasu grasowali kłusownicy, którzy 
wyrządzalj stale poważne szkody. 
Onegdaj strażnik łowiecki Piotr 
Łycz wraz z fornalem dworskim udali 
się na obchód lasu. W drodze natknęli 
się na grupę kłusowników, żoną z 
8 mężczyzn, którzy na widok gajowe: 
go poczęli uciekać. Ły: r. 

jedli na koni 


lusowników, których oe 

i wał do zatrzymania się, 

as jeden =z zatr uz 
zbrojony w bagnet, na 


ciosu i złazł z konia. W tej chwili 
strzelba Łycza wystrzelila, przy czym 
kilkanaście śrutów pocisku utkwiło w 
ciele kłusownika Ołeksy Siepykały. 
Rannego odwiezjono natychmiast do 
szpitala powszechnego w Jarosławiu, 
gdzie wkrótce zmarł. Władze proku- 
ratorskie wszczęły natychmiast w tej 


„dnia 12 listopada 1938 r. 


żespoienie elementu poiskiego 
głównym zadaniem S. P.P.0. S. 


każdego patriotycznie cszującezo oby- 
watela bez różnicy przekonań polity- 
cznych, w całej Polsce o pomoc i pos 
parcie moralne, 

„ Walka idzie nie tylko o uruchomie 
nie w polskim majątku narodowym 
wielkich wartości materialnych, ale 
przede wszystkim o rozwiązanie ideo: 
wego zagadnienia będącego w całej hi 
storycznej przeszłości i terażnicjszości 
syntezą naszego politycznego į gospo 
darczego bytu. 


Z Rzeszowa 
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Kuchnia dla bezrobotnych 

Związek Pracy Obywatelskiej Kos 
biet w Borysławiu otwiera w dniu 14 
bm, dla dzieci i rodzin bezrobotnych. 
Dwie kuchnie urządzone zostaną sta: 
Komitetu Pomocy dla Dzieci i 
ży, jedna staraniem Chrześci: 
jańskiej Fundacji Gminy m. Borysłar 
wia, Początkowo korzystać będzie o* 
koło 700 dzieci, następnie jlość korzy. 
stających zostanie znacznie zwiększo* 
na. Kuchnie mieścić się będą w lokalu 
Związku Pracy Obywatelskiej Kobiet 
przy ul. Wolskiego, w szkole pow. 
przy ul. Kościuszki i w szkole pow. 
przy ul. Szczepanowskiego, 


Położenie kamienia węgielnego 
pod pomnik uczestników walk o Niepodległość 


W ramach tegorocznego święta Nies 
podległości w Rzeszowie, nastąpi pos 
święcenie kamienia węgielnego pod 
pomnik uczestników walk o Niepode 
ległość. Myśl utworzenia wspaniałego 
pomnika na cmentarzu rzeszowskim, 
powzięto na Walnym Zebraniu Związe 
ku Leg. i dzięki staraniom ławników 
miejskich, zarząd miasta wydzielił na 
cmentarzu osobną kwaterę z przezna- 
czeniem na cmentarz dla uczestników 
wałk o Niepodległość. W miejscu tym 
będą pochowane zwłoki 23 poległych, 
leżących obecnie w różnych stronach 
cmentarza. Na tej kwaterze wybudowa 
ny zostanie alegoryczny pomnik, pros 
jektu prof. Durka i i Mulickiego, 
wykonany z żelbetonu. Będzie to obes 
lisk wysokości 14 m. wystrzelający 
dwu kondygnacji. Wyżej umieszczone 
zostaną postacie przedstawiające pos 
wstańców z lat 1851 i 1863, niżej zaś 
grupę legionistów w marszu. Koszt bus 
dowy wyniesie 10.000 zł. Robociznę tak 
przy.założeniu cmentarza jak i przy 
|pbudowie pomnika, zadeklarowali dos 

browolnie uczestnicy walk o Niepode 

ległość Polski, mieszkający w Rzeszo». 
wie: 

Równocześnie w ramach święta Nie- 
podległości, odbędzie: się poświęcenie 
tablicy ku czci poległych legionistów 
ziemi rzeszowskiej. Inicjatywę ufundo= 
wania pamiątkowej tablicy powziął 
ppłk. F. Jędrychowski, Tablica zawie: 
rać będzie 90 nazwisk poległych i zmar 
tych legionistów ziemi rzeszowskiej. w 
latach 1914—1920, Tablica o rozmia: 
rach 2.5 m. na 1.5 m. fest projektu proz 
fesora Durka i inż. Mulickiego, wyko- 
nana zaś została przez M. Sidaka, — 
Wykonana jest z blachy miedzianej, 


$ 


Tragiczny epilog pościgu za kłusownikami 


sprawie śledztwo, przyczym strażnika 
łowczego Łycza, po spisaniu 
* protokołu, wypuszczono na wolną stoż 
pę, gdyż, jak stwierdzono, strzał padł 
bez jego winy. A. B. 

NAPAD BANDYCKI POD JA= 
ROSŁAWIEM. Na dom Piotra Cho- 
donia w Cetuli, p. Jarosław, napadł 
onegdaj w nocy mieszkaniec tej wsi, 
25-letni Stefan Łyczymiak, który steroz 
ryzowawszy domowników przy po 
mocy karabinu, dat wydania pic- 
Napadnięci jednak nie usłu- 
vania bandyty, wobec czego 


ten przystąpił do plądrowania domu. 
„Rew nie dała pożądanego rezul- 
tatu, wobec niak zabrał 


z komory pół kopy jaj, po czym 
zbiegł. O napadzie powiadomiono na: 
tychmiast organa policyjne, które w 
krótkim czasie opryszka ujęły į odsta- 
wiły do więzienia przy sądzie gro 
kim w Jarosławiu, zaś sprawe prz 
ciwko niemu skierowały do Prokura- 
tury. A. B, G 


zaś z bronzu odlane są emblematy pul- 
ków į formacji legionowych, oraz nas 
zwiska legionistów, wśród których wie 
dnieją nazwiska płk, Lisa Kuli, mjr. 
Satyra-Fleszara, mjr, WyrwysFurgal= 
skiego i w. innych. Tablicę wmurowae 
no na frontonie kościoła garnizono» 
wego. 


Ze Stryja 


Nauczycielstwo Obwodu 
stryjskiego na F. 0. N. 
Nauczycielstwo szkół  powszeche 
nych Obwodu szkolnego stryjskiego 
(powiat Stryj i Żydaczów), bez róże 
nicy wyznania i narodowości, pragnąc 
dać wyraz swym uczuciom, postanów 
wilo podjąć samorzutną inicjatywę re” 
jonu konferencyjnego w Lubieńcach i 
opodatkować się na przeciąg jednego 
roku, począwszy od 1. listopada b. r., 
w wysokości pół procent od poborów, 
zaś za uzyskaną w ten kwotę, 
która wyniesie kilka tysięcy RA, 


ufundować karabin maszynowy 
stryjskiego pułku piechoty. 


PIĄTEK, 11 LISTOPADA 
6.50: „ll Listopada", (Pieśń „Bo- 
z: Hymn i wspomnienie historycze 
42: Płyty. 7.00: Dziennik poranny. 
Mazurka Dąbrowskiego do I-cj 
y" — audycja muzyczna, 8.15; Mu- 
zyka polska. 845: „W 20łą rocznicę". 
Nabożeństwo, kazanie, defilada, feportaż 
15.00: Muzyka obiadowa, Orkiestra Roz 
lw. pod dyr. T, Seredyńskiego. Chór soli 
stów pod dyr. J. Kołaczkowskiego, R. Ko: 
yńska, Szczepko i Tońko, H. Sienkie+ 
v Wieszczek, 14.30: „Wojsko pol: 
w pieśni ludowej". 15.00: „Polska 11. lisi 

di audycja zbiorowa zi 
P. R. Ze Lwowa 


nardyńskiego. — Werbel. Odczytanie 
komunikatów Komendy W, P. — Piosenki 


żołnierskie. 16.00: „Dzień wolności — 
dzicń radości — koncert rozrywkowy 
18.00: Symfonia Polski Odrodzonej. 19.00 


. 20.00: Uroczysty koncert z 
Warsz. w wyk. orkiestr P. R. i Filhar. 
chóru P. R. pod dyr. G., Fitel- 
Zawadzka, M. Janowski, H. 
i Z. Dygat. W przerwie: Dzien; 

_ 22.15 „Wielkości, komu na- 
tę przydano* — audycja liter=muz. 
5: Koncert orkiestry wojskowej z Wil» 
W przerwie dziennik wieczorny, komus 
nikat meteorolog. 23,10: Transm. z Tury- 
nu manifestacji polsko-włoskiej, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE: 
Tallin. Audycja uroczysta z ok. Rosz 
nicy Niepodległości R. P. 

1900 Sofia, „La Traviata" — Verdiego. 
19.50 Sztokholm. Muzyka jazzowa. 

20.10 Królewiec. „Requiem* — Verdiego. 
20.55 Hilversum I, Koncert orkiestrowy 7 
Lelii Goussezu. 

s PTT. Koncert ork. symf. 

tgart. „Holender tułacz" — Wa 
gneca. 

Radio Paris. Koncert mamy, 


15.00 


u 
21.50 
20.15 


0045 
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ae PRAIA 
— ARTRETYZM 
>, Samuyna dołumać... 


Niedomagania grupy artretyczno-reumo- 
tycznej, powstające na ile złej przemia- 
ny materil lub wskutek innych powodów, 
dają się we znaki szczegól: przy wi 
„gotnel pogodzie jesieni i zimy. Bi 
łamanie w kościach, obrzęki 
stawów lip. ofo obiawy bolesne i do- 
kuczliwe. Zioła przeciwko reumalyzmo- 
wi, arlretyzmowi, podagrze i ischiosowi 


"= ARTROLIN 


< SPORZĄDZONE PRZEZ 


OSKARA WOJNOWSKIEGO 


3884 


jeozpuszczają zlogi kwasu moczowego, regulują przemionę moterli Í przy- 
g ulgę w tych niedomaganiach. Stosuje się przy pierwszych obiawoch 
bólach aby przeciwdziałoć rozwinięciu się tych chorób bolesnych i dłu- 
gich, Donobycia w apiekach | składach apieczn. Adres dlo bezpośrednich, 
lzamówień: Oskar Wojnowski, Warszawa, Wojciecha Górskiego 3 m. 4. 


MEME 


„Ogłoszenia w tej rubryce zas 


kompletne oraz poszczególne urzą. 
dzenia pokojowe poleca solidne i tanio 


iński Lwów, KOŁĄTAJA s. 
Fr. Zieliński rur, maja 48% 


„DZIENNIK POLSKT sobota, dnia 12 listopada 1938 r. 


a= OGŁOSZENIA 


MĘSKIE i DAMSKRIĘ 


wykonuje według najnowszych modeļi 
N i PRACOWNIA 


| SPRZEDAŻ | 


W tej rubryce zamieszczamy 

ogloszenia po 5 gr. za słowo 

kupieckie i handlowe po 10 
groszy. 


KRETONY 
angielskie i krajowe różno» 
kolorowe 1.80. Freilich, 
stuska 2 


WYDZIAŁ POWIATOWY 
W SOKALU 
oglasza sprzedaż zapomocą 
sztuk 


ofert pisemnych 517 


m. 
składania ofert w 
pow. w. Sokalu 


MIEJSKI 
ZAKŁAD ZASTAWNICZY 


ODDZIAŁ MIEJSKIEJ KOMUNALNEJ KASY OSZCZĘDNOŚCI we Lwow 


na podstawie zezwolenia Zarządu Miejskiego w król. stoł. 
m. Lwowie z dnia 8 października 1938 do L.W.II/1 — 3295/38 


urządza w dniach 5, 6, 7 I 9 grudnia 1939 
w lokalu własnym przy ul. Wałowej L. 9, II, p. 


sprzedaż licytacyjną zastawów. 


Sprzedane zostaną niewykupione przedmioty ze złotą, 
srebra, szlachetne kamienie, zastawione względnie opłacone 
tylko po dzień 31 grudnia 1937 a oznaczone: Seria VIII od 
Nru 41950 do Nru 78288 oraz niesprzedane lub zdjęte na 
poprzednich licytacjach: Seria VI od Nru 1 do 100.000, 
Seria VII od Nru 1 do 100.000 i Seria VIII od Nru 1 do 
Nru 41944 najwięcej ofiarującemu. 

Licytacja powtórna w myśl i na warunkach § 33 regula. 
minu odbędzie się po zakończonym licytowaniu wszystkich 
zastawów w dniach 7 i 9 grudnia 1933 r. 3871 


3 listopada b. r. == 
[EEG po 3 grosze za 10-ta. WILLĘ PARCELA p. 
slowo, LISTOPADA 32. c ofert w Wydzia- nszową, wkład 60.000, ulicy Jakuba Strzemię 
POMOCNIK HANDLOWY MIESZKANIA e d le pow. w Sokalu w dniu dam. Listy Adm. „Nr. wierdzonymi plana- 
ARŻY SÓL i 4-ro pokojowe komfortowe | 17 listopada b. r., o godz. 10708 Magistrat do sprze 
ESE MOa Ral mieszkanie. ŁOZIŃSKIEGO 9 | 1230. Do t terminu na —— ——— | dania, zgłoszeni 
korespondent, mający przy | W tej rubryce zamieszczamy | 2 pokoje komfortowe, nie- | jeży” lo W. Kasia Wos © n SET 
tym poczatki pisanie na mą. | wszelkie ogłoszenia miesz. | umeblowane, na biuro. ordy- | ży, e w kair, wy. | FORTEPIANY, PIANINA 
szynie, ~ i S 4 kęs dy” ow. w Sok 5 
sie biurowego” sty pod | Mów raze bila. | gagis ozoneie — Teleton | diam" w kwocie 3000's |  FISHARMONIE 
„Mlody“ do „Dziennika“, 3879 qwarantowane 
i 10756 TRZYPOKOJOWE vajtaniej 
słoneczne, pełnokomfortowe, ra 
Grunwaldzka 12, do wynaję- Przedaję 
RÓ Ż-N E cia. — Wiadomość 225-77. upuje, mienia 
10745 
ao. HANAK 
UBRANIOZMIAN TRZY POKOJE Piłsudskiego 21, 1. p. 3322 
zamienia starą garderobę | kuchnia, balkon, — do wy- ER 
męską BEZ DOPŁATY na | najęcia, Gródecka 51. 10743 PRRCELA 
bielskie materiały ubraniowe, | —————————— 300 sążni do sprzedania tyl- 
Telefon 270-25 10725 DWA POKOJE ko Polakowi. Listy naain 
- kuchnia jęcia, Gró: „5.000 zł.* 075. RSE 
PIĘKNY POKÓJ WAGA] o EVE. SOEWEECA FORTEPIAN 
tmeblowany. Lokal fronto- x E SPRZEDAM krótki, czarny, zł 350, sprze. 
wy wynajmę. Płac Bernar- POKÓJ willę za 100.000 2ł. we Lwo- | dam. — Chorążczyzny Ila, 
dyński 14. 10755 | umeblowany, frontowy, duży, isty do Admin. „Bez i l Podwórze, m. 15. 10746 
STARĄ GARDEROBĘ | Jasny, da pań, panów. utrzy: RÓ s? 
męską -zamieniamy ma naj- | jecfa. Dominikańska 4, m. 10 SPRZEDAM 
modniejsze materiały biel- 10747 g E 
skie. Telefon 114-58. 10728 MOTOR $ | gospodarstwo rolne polskie 


55 morg. Podole całość czar 


TRZY 
Czystość SEDAN — | frontowe pokoje, komfort, 


4 CZTEROPOKOJOWE 
Lwów nie urguje. — Sufity, | |4 P+ Kopernika 42a. Oglą- 


mieszkanie, pełny komfort, 


posadzki zaniedbuje. — | 92$ 12—14. 10724 parter: centrum, tylko chrze” 
17. | Ścijanom bez dzieci i zwie- 
ZAPÓR Ś6 | TRZY MIESZKANIA | rea. Wiadomość: Piłauskie- 
WIELKA SALA z 2 pokoji i kuchni z peł- | go 4, dozorca. 10754 
Hotelu Europejskiego, odno- | nym komfortem, zaraz do | —— 

wiona, do wynajęcia na dan- | wynajęcia, ul. Kętrzyńskie- TRZY POKOJE 
cingi, zabawy, wesela i tp. | go 30, róg Bilińskich. z pelnym komfortem, frons 
10730 | towe w parterze, do wynaz 
SE - | jęcia, Piekarska 12, 10757 

R Czytajcie s | front, komfort. Magazyn. PIĘĆ POKOI, 

„Dziennik Polski" | elektryka, woda. — Akade- | kuchnia, pełny komfort, do 
micka 22. 10749 | wynajęcia. Potockiego 4. — 


WÓZKI DZIECINNE ges: „POLONIA“ 


Łóżeczka i łóżka metalowe — ZABAWKI — Wyroby 
p) koszykarskie — Meble gięte i werandowe — Leżaki 
LO i hamaki — Sztuka ludowa — Walizy podróżne — 

Artykuły gospodarcze 


LUDWIK HEGEDUSS 


LWÓW, KOPERNIKA 11 


1794 


Telefon 226-09. 


Podstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym Iz 


FA 


noziem I klasa, staw, sad, 

MIÓD LIPCOWY dom, budynki do poprawy, 
chluba Podola, wydelikaca, | od miasta 6 kilometrów 
odmładza pleć, przydłuża | Bliższej informacji udzieli 
życie. 5 kg 1150. Korzenie- | Stokłosa Szczepan, Ceniów. 
wicz, em. poczmistrz, Zba- , ka, poczta Koniuchy, Brze 
raż. 10719 1 żany, 10759 


2. Urząd Skarbowy we Lwowie 
Nr. T. W. 158/2/38 — 5635 


Obwieszczenie o licytacji 


W myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 
25 VI. 1932 r. (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580), o postępo- 
waniu egzekucyjnym Władz Skarbowych podaje się do 
ogólnej wiadomości, że dnia 15 listopada 1938 r. o godz. 
1230 w lokału Dr Tutyny Eugeniusza, ul. Zielona 54, celem 
uregulowania należności Ubezpieczalni Społecznej we Lwo- 
wie, odbędzie się sprzedaż z licytacji niżej wymienionych 
ruchomości: psychy jesionowej z lustrem, kredensu orze- 
chowego oszklonego, zegaru szafkowego wahadłowego 
stojącego, łącznej wartości 900 zł. 

Zajęte przedmioty można oglądać dnia 15 listopada 
1938 r. od godz. I2-tej do godz. 1230 w lokalu Dra Tutyny 
Eugeniusza, Lwów, Zielona 54. 


Za Naczelnika Urzędu 
kierownik Działu Egz. 


3878 Jamroz. 


CENNIK OGŁOSZEŃ 


Ogłoszenia w tekście. Na pierwsze siris ie zh OSU W tekście co 2—2 sti. zi. (70. W tekście uć b-tej do kończ aziału redakcyjnego zi, 050, Cała pierwsza atrona zł 1.100 
Cała strona od 2—5 zl. 1.100, Cała strona od 6-tej zł. 650. — Ogłoszenia ża tekstem: Ogloszenia zwyczajne zł. 018, Cała stronz zł. 450. Ogloszenia wśród drobnych zł, 0'18. 
Nekrologi: zł'050 za mm. jednoszpalt — ©głoszenia drobne’ Cgłcszenia drobrz za wyraz zł. 0'05, handlowe po zł, 0'10 dla poszukujących pracy zł. 0:03 matrym. zl. 0'15 


w „DZIENNIKU 
POLSKIM" 


OGŁASZAJCIE 


W rubryce tej zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za slowo 
kupieckie i handlowe po 10 


groszy. 


KUPIĘ 
małą kamienicę z ogrodem 
we Lwowie. Zgłoszenia do 
„Dziennika Polskiego” pod 
„Bez pośredników". 


SYPIALNIĘ 
nowoczesną w dobrym sla* 
nie kupię. — Zgłoszenia d3 
„Dziennika Polskiego” pad 
„Gotówka”. 10744 


i strona w tekście ma 4 lamy za tekstem 6 łsmów. — Komunikaty notatki, wzmianki kronikarskie, artykuły 
o treści handlowej. osobiste z! 150 za mm. (strona 4-ro łan owa). — Ogłoszenia takeleryczne i fantazyjne o 50%, drożej. 


ADRES REDAKCJI i ADMINISTRACJI „DZIENNIKA POLSKIEGO": Lwów, ul. Zimorowicza 15, Telefony: sekretariat i sprawo- 


zdawcy 114-98, 262-42. — Administracja 274-44. — KANTOR OGŁOSZEŃ i PRENUMERAT ul. ZIMOROWICZA 15, telefon 240-42. 
Konto P. K. O. 506.250 
ZZOZ! 


Redaktor 


Wydawca: Małop. Wydawnictwo we Lwowie Sp. z ogr. odp, 
Drukarnia Sp. Wyd. Slowa Polskiego. Lwów, ul, Zimorowicza 15, 


odpów.: Stanislaw Starzewski: 


